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Dalszy „wystąpi p. ministra skarbu.
Kraków, 10 stycznia. 

(R.) Na oiiic®da>i «r positedEenae sejmu uafca. 
Utodiawczagd caekei kwy cały ze ztuśieideirplsme- 
Blilcm i l  cdekaiw.£»eią. W i*l« oczekiwało burzy. 
Istortróe tk*. burza ta nftagit wybuchmiąć, wdali- 
Sifcno już od tygodni.

Żywdcly namiętności ntOQly rozpęta® się prze- 
iowszystkieał wskutek osiatnich wypadków w  
•prawie walutowej. Biliński padł, «  jcg'<-> m-iej- 
jnpi autjął: p. Y\ Ifwtystąiw Gis-bsk'. Niedługo po 
t»BtępnioTriu w p i f i  maciiiistei stwa ykairbu, w \ - 
folii zjrkjuw.e nozpormuZAfliiie w spraiwae relacj i  ko* 
Pomy tio puarki, kibre. MaAofpoł-
* ę  i  spowodowały snwutm objaw niemal że 
wojny dbiieli».cowei.

K iók p. Grabtiiuego o j i w jsoce .ijediorturjiy, 
fc(k ae wKgiiąuów poi styrany U., j&k i merytory- 
aacy eh. 1’. G-iabakl przyj zekł, ze sprawy retecyi 
obu walut do siebie nie ziah».uw; w diroóse i\w.- 
Piorządiaeintiia »idjuifctist.rnax;yjiieffo, lecz dinoigą. li­
ch wały sejmowej. Nile z/robił jednak tego i buz 
boroauuiienia silę a S e jm em  zaskoczył kraj gru- 
■niiowyrnft edyktama. To był «kmuiosły idąd podk- 
tyczny Jaikió aarerutj meafitoa-ycan.e stawiano 
wSl|aiwiionym rocporrasądzieiiifcoim, pumMjtdiinj wszy­
scy. Zbyt wiele o mich na tych łamach pisano, 
84>> afieśii Mno-Utów ponownie uprzj iJomuie 

ł>> powiediaą poanowie małopolscy? Cu odpo- 
mi — pcdusHAi^ami sj ait‘majtyozraie przez 

pOwiue nagany prasy warscsaiw. kie j — posłowie 
kjólesiwiaJ? Czy diutdfcfiip do starcia i jiadót będzie 
stiaiiioia tego przebieg?

posiwueaaaia minąto :pwkwpi.e. W  sprawie wa­
luto wej padł ty lu  j a u .  strzał, niebaczny, lecz 
«Aegmy nadzieje, chybiony.

Nftef a ttenhym strzelcem był znów u p. mini- 
Stor skarbu. fegłoitdi un wniosek nagły w spnai- 
"Wilei usmwowegu .oznaczenia relacjo marki do 
kłWotny, w  którym jako za-sade p-rzyjął rniiawuż 
ttiowcz^sny, a ta ł  tnardz.o a»a« kr-yoifc^foy isto- 
Jimeu: 70:100.

(idy aiię ozyUi. inanPąiaą mowę p. Grabsiktjjego, 
ktoraibj iepunaj luzauiia4a z trybuny rv ideowej, 
tjlż z ławy indoast- rv~ iiej, odmooi się wrażenie, 
ae p. m łnktw działa ustawicznie pod wpływem  
bobadek nerwowych. Bo -wsziutk jeszcze niedaw ­
no w yywładzńe z regsrezentiainitamj pokusy ziajpe- 
^odał, że oanc»ers(tw*nu jest twiordzemie, jako­
by on chcw  przez pootawTor te w siwych Jorfpjol 
'pądzeniiach tosunku 70:100 prejudykowak: re- 
kiicyę przy ujedn^srtojnieiniii waluty. Roz.ójtzj - 
8łii.ie to w swoim cz^ io  Sejm.

Cóż sde tj LTiCZtCSu-ul siało°
Forniiailiiilie dotrzymał słowa. Nad jego piwje- 

ttem ustawy hęoaie Sejm dyskuuował i Sejm 
fto\v e»mie ost« tecznę decyzję. W  raetczy samej 
i&djiakowoż wniosek nagły p. Girabslk’ "go po- 
l[vu.e|jt»fił tvlk»'. że obawy ekunuimnisKrw ntało- 
wlskicb były słuszne. Relacyu 70:100, rzekomo 
ł^towizoiy .-zna i niczego nie przesędiztaijęc.a  ̂ zo- 
*taia w projekcie \vCBoaiatlsBym zachowana. Albo 
Męo p. tirański był już w chwili wydawania 
^KporayidK eń girudlnionivych zdietrydotwany na 
i^tprcwadzende rtosumku 70:100, a w takim 
^zio oLurzeniiie, 1 ‘iiaiwnione w wyjvt indzie z po- 
"V lti „oszc/ersrtw było co mjmniif j... diziiwne, 
‘‘bo beż p. Gnabsiki istotnie mie myślał o spetrj'- 

*^oiwaniii mie ton.unnej relacyi, a uczynił to 
(,opjf,ro o:iegdąi, pod Avpływem roedrażnieniius 
'vywotiiuegj, oburzeniem pna,-.y i ondnii miało 
O skiej. Wiele osób jest zdamia, że istoteif 
'M«(‘cdągiy się nerwy. Byłoby to dla uzdoiniiei 
!’• ćrałiśk.iego na urzęd minii»'teryainy smutne 
s '"kodieorwo.

Burzy u Sejmie dotąjd nie było. Posłowie ma-
^ołsicj pusiiadaję diffce doświadczenie pordiar
JtienitiaTne i głębokie poczucie patryoty-znm.
M im  ]X,uriedział im, że nie należy clemierwo-

się /. powodu projektu manaBieryalnego.
'orv ...;7ik można na drodze 

V v

Tysiąc marek „odstępnego" za fotel u fry zje ra .

Dzienniki wiarstoaiwsikie opotwiadejg. o nastę- 
pujęcem zajściu: Do fryzyera w hotelu Bristol 
w  Werazawie wsaedł hr. W., a widząc zajęte 

j już nrresla, powiedział: „Dałbym tysiąc marek, 
i abym się mógł zaraz ogolić". Na te słowa W'Siał 

t. totelu p. K. i oświadczył, że odstępuje hrabie­
mu pierwszeństwa w  ogoleniu, lecz m  słowo go

s trzyma i żąda, owego tysiąca, marek Hrabia wv- 
{ pracił natyenm1 st ie kwotę, a p. K. odniósł ją 

zaraz do b%ira Białego Krzyża na uitrpłą vxŁzdtż 
dla żołnierzy polskich. — W  interesie naczyeh 
bohaterskich żołnierzy należałoby sobie życzyć, 
aby codziennie przynajmniej jednej osobie było 
tal pilno ogolić się...

Haga. (PAT) „Venkov“ donosi z Paryża, ze ; innemi z îc preiensye ibo tych kolonii
Raóa najwyż^n obiaduje obecnie nad sprawą j Wiochy, pilska j ( z.Tlio-lowa.cya. 
rozdział' byłych niemieckich kolonii. Między I 1

Francya dąży do sojuszu wojskowego z Polską

'.net Wfntić. i tryo t. v »n  w ■
r3.atrej zimenic. 
cazywai luj, że

Paryi. (PAT) Clemcinceau oświadczy! przed 
stawicielom prasy, że Francya mnsi dążyć do 
najściślejszego bojuszu wojskowego z Polską, 
Czechosłowacyą i Jngosłowacyą, bo tylko w ten 

) apotdb może zapewnić sobie wpływ na wscbo-

niio należy w chwili dzisiejsatj, gdy wazy się 
jeszcze 'os naszych granic zachodnich i wscho­
dnich, podsycać ognia, dzielnicowych nanijęt 
mości. Reprezentanci ntiszcj dzielnicy będą bro­
nili słusznych jej jiraw i imiteresów, lecz 'będę 
się starali znwlaźć drogę komp^omisoiwegn wyj­
ścia. choćby nawet ?, pewnemi ofiarami. \a ze­
braniu, które się miało d/.i.ś ,xlbyć, poestortn on' 
zapewne żnila^ie, aby reUicya wynosiła Sfc ma­

dzie. Clemeaceau potwierdził równic/, wiade- 
uiośr, że w~ F-ryżu bawią wojsi o t.1 reprezen­
tanci Polski i Jugosławii, w sprawia zawarcia 
konwencji wojskowej z Franryą.

rek zalOu koron.
Rząd będzie się mu.dał gnibo z,a>ia;riowir; ery 

u iiM -ąó  pr/.j projeliote p. b ra b sk iep o , któłyc 
gidów i-.)7.»ic i ,vięks7,<Ksć, ptkL orającą go w Ssj 
in»e ; jednolitość 1 unegtl ®>iii:>et*i. Posu w ie  
z K ró l H>\\a i / Pocitońs.k.ieai wul-a jący „preer. 
z Koroniarzaar.'• co W*, się tmRe > wiea-zyray 
przed nieoh! c» inyiui skutte^ii ożitwwjwir» 
Se jm u  na ; ■isrftj.is •Iz-iflnlrnwe.i.

\
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Łotwa i Polska.
Na podstawie relacyi jednego z działaczy łotewskich.

( O d  n a s z e g o  k o r e s p o n d e n t a /,
Warszawa, 9 stycznia. , takie i  swoje zdolności państwowo-twórcze.

Jakie formy przy bierze przyjaźń polsko-łotew­
ska, tru<lno ocenić teraz. Niewiadomo, czy bę-

(Aó Dynaimrg zajęły wojaka pol3kie łączni© 
a wojakami łotewskjemi, klóre stały na równi 
% wojakami polskiemi pod lącznem i naczel- 
nem dowództwem generała polskiego Szeptyc- 
alego. Pedki^Uenie tej łączności wojsk łotow- 
■kicłi z polskiemi we wspólnym ataku ma Dy- 
naŁamg Jeet laktam daleko walaiejzzym poli­
tycznie, nil miiHwoie. Boć siły wojskowe piH- 
akie aą tak liczne i tak zaprawione do boju, że 
BdoUłyby zająć Dynaburg także i bez pomocy 
korpusu łotewskiego. Wspólne działanie prze­
cież wojak polskich s łotewekiemi i demonstra­
cyjne podkreślenie tego współdziałania w ko­
munikacie, poświęconym zdobyciu Dynaburga, 
ma zaftwiadcuyó wobec całego świata pt*jJa±A, 
tącaącą oba narody l  t U  państwa. Równocze­
śnie Łotysze mają w tym komunikacie dowód, 
to Pohaca jest lojalnym sprzymierzeńcem i 
pruł j*u_i«ietn, który dotrzymuje przyrzeczeń i 
uannjc obce prawa, i obcą wolność.

Na podstawie parokrotnych rozmów «  jednym 
■ eażonkórw legaeyi łotewskiej w Warszawie 
miałem spoeołamść *ię przekonać, że Łotysze

dzie to tylko sojusz wojskowy, czy konweneya 
wojskowa. clowa i handlowa**

Ta ostatnia odpowiadałaby najbordziej inte­
resom państwa polskiego. Łotwa ma port bał* 
tyoki tak oenny, jak Ryga. Takie zatem ułoże­
ni© stosunków cłowych i  handlowych, idóre 
pozwoliłyby korzystać Polsce z portu ryskiego, 
jak będzie mogła korzystać z portu w Gdań­
sku, byłoby dla rozwoju ekonomicznego w Po l­
sce i dla naszego bczpi eczeńatiwa militarnego 
rzeczą najbardziej pożądaną.

Z góry trzeba powiedzieć, że w stosunkach 
łotewsko.poi*kich znajduje się jeden punkt 
drażliwy. Łotysze żywią pretonsye nie tylko do 
Dynaburga, lecz także i do spornego obszaru 
aicmi w  kierunku mchodnio-południowym od 
tego miasta i fortecy. Pretensje swoje opiera­
ją  na tej zasadzie, że ludność owego pasa zie­
m i jest pochodzenia łotewskiego. Tylko część 
obywatelstwa za emskiego należy do narodowo­
ści polskiej. Osiadło ono w  tamtych stronach

nie do jrasicy. Areszt policzono mu ne_ sł®d 
two, tak, że jego cierpienie i głód się skończ. JA 

Dalej wczołgała aię na salę zamężna Wiśni 
wska z Sosnowca; w więzieniu śledczeńt & 
działa ta biedaczka od 9 grudinia. Niewiast;11 
w stanie poważnym, oczekuje każdej chwili P°“ 
rodu.

Sąd zawyrokował dwa tygodnie aresztu i P°" 
liczył jej również na czas śledztwa.

Wreszcie powołano córkę socyalisty Ci* 
kiowicza, która za przejście granicy w pcźd*1 
niku -wpłacić miała 310 marek grzywny. j 

Córkę swą bronił ojciec, Biniszkiewic* 
żądał jej uwolni einiiia. O teji .em piizej-śoi-U 
nicy mowy być nie może, ponieważ na Szabry 
nię przaohodz/ły codziennie całe kom.pail i® * 
biot, za opłatą, pod dozorem żołnierzy i  ̂ . 
szyzny. Każda niewiasta, również i 
wtLczówoa, płaciła wstępne, jak w teatrze, dl**®]
go przejście to było legalne. Dalej zriznaczy

gcagaą « «J U  x Polską w  ścisłe związki sojusz- i przed wiekami, a mianowicie wtedy, gdy cala 
m cm . Wkteą oni w  państwie polakiem ten ! ta ziemia wraz z Dynaburgiem aż do pierwszc- 
czjaaOt mty poetycznej i  wojskowej, który py- 1 '—— — — - * -> -l—i. t. i a,.. D/,1 fll/ i nolftT^.
trafi obronić kh przeciwko Kosy i  odbudowanej 
i prsaorwfcc. naporowi niemieckiemu. Bo tcu 
napór newątpliwie się rozpocznie z chwilą, gdy 
NŻecney snemą się lizać z ran, zadanych im 
przez klęską wojenmą. Łotwa, zostawiona Ba­
s u  sobl*, musiałaby upaść. Tylko oparcie się 
o Forską potrafi upewidLć jej taką sumą nicra

go, względnie drugiego roz-oioru Polski należa­
ła do państwa polskiego. Nikt w  Polsce nie 
chce krzywdzić Łotyszów ani narodowo, ani 
państwowo. Trzeba zatem znaleść takie zała­
twienie tego sporu terytoryalnego, który dalby 
Łotyszom, fi*, co się im  {dusznie należy, Polsce 
zaś zapewniłby bezpieczną pod względom mili­
tarnym yiuolcę. Wtedy nasz stosunek dobry

jeżeli sąd jego argumentu uhtrć nie chce, 
icnczas winien dochodzenia zaniechać na 
cy amnostyi, wynikającej z umowy polsko11* 
raieckiej. Córka BŁnjezkłcw i cza pnysofo. S° 
wiem poinformować o sprawn.ch polityczni' 
popełniając tern czyn karygodny, który oWw3 
jest anmestyą. .

Sąd aię do togo przychylił i sprawę urno*W"
Powyższe obrazki pokazują nam. że rod*v 

twh??. którzy wm: dają w ręce Prusaków 
prrechodsetniu gna lnicy, przechodzą srogie 01 
pienia i warto, aby sobie preedstawf ciele C* ^ 
wocego Krzyża ołwjrzoli raz tych b ied a k ^  
mysłowidkiem więzieniu śledczom.

w^olości, ktśrs Jest potrzebną każdo ma narodo- do państwa łotewskiego będzie trwał wieki, 
w*, by rozwijał aio tylko swoją kulturę, lec*

Obrazki z sądu w Mysłowicach.
Nowe pruskie gwałty na polskiej ziemi.

Kroków, 1 stycznia. , litość, ponieważ posiała
Katowicka nGazeta. Robotnicza" podoje nar 

obąpujące obrazki, świadczące, jak to no Gór­
nym Śląsku pmygotoiwuje się plebiscyt.

W  dniu 30 grudnia rozpatrywał sąd lawmucry 
w Mysśowicećh prsoozlo dw«dBeici* dechódzed 
kornysk o tajae praochodzenlo przez granicą do 
Coieki t s Polski. Obraz tych rozpraw był wprost 
eugleny.

p ćn w K ą  oskarfconą, 13-letnią daiewczynkę, 
Wslugę i  Sosnowca, która już cztery tygodnie 
dkdsieto w więzieniu śledczem, przywleczono 
dsl tewę oskarżonych przez dozorcę i doaorczy- 
toą.

Ośkmrtona, pół leiąe 1 p6t siedząc aa ławie, 
••powiadała na wweikłe pytania apatycznie:•ak.

Morka jej, która nn termin przybyła, prosi o

swoje dziecko przez 
gromicę, chy jej przyniosła pieniędzy od krew­
nych z Nikiiszu.

Sąd osądził oskarżoną podług paragrafów 
na 14 dni amsztn i policzył tein czas na odsie­
dziane śledztwo.

Zrozpaczonej matce oddano więc schorowane 
dziecko, lec-z wielkie pytonie, czy zdąży ona je 
przenieść do Sosnowca, lub czy dziocko to cho. 
i »  uuubb lub Unanaig w drodze?

Następnie wprowadzono na salę studenta, 
prawnika., De Nisau, w modrym, plócieniaym 
spenoerku, jak zbrodniarza, /brudzonego i wy* 
ciańctaomego czterotygodnlowem wdęaiienfiPm śle- 
dozem. Pomimo, że sekretarz P. P. S. złożył za 
tego ,„zbrodniarza" żądane 300 marek kaucyi, 
to jedir.ok musiał on te.k długo cleridoć. Sąd 
śkaztfi go Ua trzy tygodnie aresztu i  odstawie­

na ara m
Jak w n«c tę wyglądał Paryż?   Przed woJ0*
a dziś- -■ We wszystkich lokalach pnbUc*1* ^  
zagasły światła już o godz. 11.30 «r uOCS ^  

Ciche i ciemną ulice Paryża.
Paryż, 9 styczn i*.

(1.) N ie <w»Jał Paryż w tym roku, jak to •" 
wał o za dawnych dobrych czasów, w świął00 
ną noc Sylwestrową... ..

Bywało dawniej, w noc tę poprzedzając* 
nowego roku, za wyjątkiem  chyba niem o^}^ 
i  kalectwem do łóżka przy kutych starców, 
nie spał w  Paryżu. ITice nietylko w  śródO*1̂  
ściu, lecz i na przedin,ieścigfch zmicnia-iy 
jakieś poiężmo jedno w ielkie rojowisko. Co P 
rę kroków w  świetle oślepiających lamp. P*j”  
dźwiękach muzyki wirowały na ulicach i  r ,  
cflch publicznych hałaśliwe karuzele, a wra® 
niemi wirował barwny, jaskrawy, rozśp iew *^  
roz.eśmiaiiy, roztańczony tłum Paryża... W s^  
sejr, nawet najstateczniejsi, nawet ci, co 
nthbnle nie pozwoliliby sólbie zmarnować kW* 
godzin odżywczego snu codziennego, w tę 
weselszą noc roku dawali aię ogarniać 
nrięttieiuu szaleństwu: snuli się ze śpiewkę 
ustach, z garściami pcłncml confetti z tea-t^  ̂
do kabaretów, z kabaretów do restauracyb 
restauracyi do kinematografów, z kinernd10-

U A l H Y C Y  L M S B L A N C ,

Promienie B. ,
(Romans fantastyczny t  końca XX. wieku).

Podał rękę jednemu z gieueralów-. Inni odda­
wali mu szitywny ukłon wojskowy, poczem roz- 
tunąwszy się uformowali półkole wokół W ll- 
BCdma i tego gcaieraia, któremu on podał rękę... 
Potoczyła się rozmowa. Generał po kilku w yja­
śnieniach 1 wymawtnych gestach w  kierunku 
bombardowania miasta. Następnie kazał przy- 
ośeść lunetę, do której „kaiser" przyłożył oko.

Jedna z armat była gotowa do strzału. Rozkaz 
wydano.

Dwa ob ru y  przesunęły się przed nami: zohfl- 
toyiiśmy rSeżbioną kamienną balusitradę, walą 
cą się w  gruzy 1 w  chwilę później W ilhelma 
Hohenzollerna, prostującego się z miną dumną 
i tryumfującą!...

W idział! Widział!... i twarz jego za.jśniała 
w y****m  lntettzywnęj radości. Zaczął mówić z 
nadowoleuiem. Jego grube wargi, podkręcone 
Wąsy, policzki porysowane zmarszczkami 
wszystko to poroseało się jednocześnie...

Drugie działo czekało już gotowe... „Kaiser" 
przestał mówić i toojrzał w  stronę m lasta, obra- 
ąojąo w ten apoa$ głowę, żeśmy mogli saob- 
■srwowoć wyraz lego  oczu. Było to spojrzenie 
twarde, złe, pełu^pychy i złośliwości... spojrze­
nie ta tama, co «  trojga oczu. poprzedzających

1 pojawienie się wizyi... Rozjaśń ły  ^0 tę oczy. 
I Ożywił je błysk złej uciechy. Te oczy widziały 
j to, co i my w tej chwili! ipoize płomieni i zdt;u- 
j zgotamo tńury świątyni!...

1 wtedy cesai-z niemiecki wybuchnął śniie^ 
Chem!... Zgiął się w pół ze śmiechu i brał się 
za boki otoczony świtą wiórujących jego chi­
chotowi generałów.

Śmiał się!... śmiał się!... Cieszyło go to, że 
słynna na cały świat katerdra w lleóms płonie! 
Że starodawna Bazylika, w której królowie 
Francyi przyjmowali b ogosławleństwo z rąk ka 
płana stałe się pastiwą zniszczenia!

Niemieckie działa druzgotały p ąkno i  trady- 
cyę Wieków!...

I  on to zdziałał W ilhelm  Hohenzolelrn, cesarz 
niemiecki, król pruski, który pragnął zostać 
panem świata!...
Tłum uniesiony gniewem zapomniał, ic  to co w i 
dzi — należy już do niepowrolnej przeszłości!... 
Zahuczał orkan krzyków, zacisnęły się groźnie 
pięści, zafalowało gwałtownie morze głów luilz* 
kfch...

Woźni musieli z wytężeniem całej siły sta­
wiać opór publiczności, która jak oszalała ci­
snęła się przez orkeatrlon w stronę muru...

Teodor Massignac odgrodzony od widowni Że­
laznami kratami, wstał, nachylił się ; nacisnął 
guzik elektryczny. Żelazna kurtyna w,zniosła 
sio do góry...

Rozdział III- 

nAHblGNAC PORWANY!.,. _

Następnego d u ia  obudziłem  się rano  Ł po 
bólem  g łow y . Noc m ia łem  ba rd zo  przykre* .y 
trap iły  m n ę  sny gtw ączkow e. K ilk ak ro tn i*  
wało m i sdę, że słyszę odg łosy  de tonący i--4

Zmory senne — pomyślałem. To \viz>’e 
rajsze wstrząsnęły moim umysłem, i 
śnią mi się wybuchy pocisków działowych'^,

Kiedy jednak wszedłem do jadalni; pa­
leni Mjassigmaoa, który już czekał na ninieffipŴ  
miano wiczesnej godziny. Ten łotr miał » 
obandażowaną!... Czyżby był ran iony!-

Może te strzały, które niepokoiły mnie 
cy, nie były li tylko majaczeniem zgorąc**4 
nego mózgu?

— Co panu się stało! — zapytałem. _ 
Ach! nic... głupstwo!... Proszę nie Zyo-

na to uwagi!... Zadrasnąłem się tylko! 
źnego!... — zapewniał mnie z taką mm4< ^  
przypuszczał, ie  się istotnie o jego c e n n e  
w i e  niepokoję!...

Podając m<i poranne dzienniki, rzekł- (ją"
— Raczej przeczytaj pan to. Nasz mlfltrz 

umfuje... , 0 r
Nie protestowałem. Tryumf mistrza ja 

kreślił Massigimc — i wzgląd na dobro b
zery zamykały mi usta. W iedział o tern ^  
|uk i w  domu Noela Dorgoioux zaicłio\\ry 'wl4 y  
jakby u siebie, akcentując potęgę swoich P ^  
i moją wobec niego bezsilność. J ed n a k o '^ . 
przez jego aroganckie i bezczelne zacho'' .^

ie i rCN j 
(C. D-

się przebijało widoczne zakłopotanie i r°-*
i gnienie.
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W F  ZAŁATWIA WSZELKIE itfTERESA WCHODZĄCE W ZAKRES BANKOWOŚCI. “W  f

do kawiaim. i taik ciągle w  kółko aż do bia- 
le£o rana...

Jakżeż inaczej w  tym roku przedstawiał się 
Paryż w- o.wą świetną, noc Sylwestrową. Ze 

lądów oszczędności światła wydany został 
^akaz zamykania wszystkich lokali publicz­
nych już o godz. 11.30 w nocy. To też w noc tę 
tt*yogn»mia miasta niczem nie różniła się od 
^^azu, jaki przedstawia ono we wszystkie in- 
JJ6 dn w roku. Teatry, koncerty, kinematografy, 
kabarety zamknęły się ra  pói godziny przed 
l^hocą, a rozbawiona publiczność, przyzwy- 
n^ajona spędzać tę chwilę na neutralnym grun- 
c'a> musiała chcąc, nie chcąc, chronić się w za- 
^ ż a  domowe.

Noc upłynęła cicho i spokojnie. Kilka tyiko 
cli dało usunąć się poza nawias ogólnej 

*^guiy; przeciwko „buntownikom**. którzy 
W yjm ow ali gości po godz. 11.30 w nocy wdro- 
®°ho śledztwo.

Londyn w  noc Sylw estro w y.
N u  światła w stolicy Anglii. —  Rok nowy 
Mtany bez alkoholu. — Lemoi lada 1 piwo im- 
**0we. —  Szal taneczny. — Bale maskowe. —  

■asterka.
Londyn, 9 stycznia.

tik) Naprzokór Paryżowi święcił Londyn p r

czątek nowego roku orgią światła elektrycznego. 
T3yła to jednakże jedyna orgia, na którą poz­
woliły władze; nieubłagane, surowe, nie znio­
sły one nawet na tę jedną jedyną noc Sylwe­
strową wyroku, który zakazuje sprzedaży i u- 
ży w tania napojów alkoholowych pc 10-tej go­
dzinie wieczór. Z konieczności zatem libacje 
Londyńozyków ograniczały się tylko do lemo­
niady i piwa imbirowego, który jest ojcem naj­
straszniejszej melancholii.

Dla wynagrodzenia sobie przykrości przymu- 
j sowej abstynencji, publiczność pocieszała się 
j tańcem. Londyn w noc tę tańczył do szaloń- 
| 3twa. W  olbrzymiej Albert Hall urządzono 
j wspaniały bal maskowy, w którym wzięło u- 
; dział 4000 tancerzy i  tancerek. W e w szysi kich 
! wielkich restauracyach odbywały się „tar.cu- 
| jące obiady"; z  uderzeniem 12-,ej godziny w- 
, nocy wszędzie tradycyjnym zwyczajem ga dy 

światła, a dźwięk srebrnych trąb witał rok no- 
wy.

Mniej zamożna publiczność, nie mogąc sobie 
pozwolić na kosztowną zabawę w lokalach pu­
blicznych, spieszy ła tłumnie, przyzywana od­
głosem dzwonów, do katedry św. Pawła, aby 
powitać nowy rok, hymnem nabożnym i tra­
dycyjnie krzykliwą kakofonią, w której góru­
je nad innymi dźwiękami nosowy śpiew ma­
łych blaszanych trąbek.

podaną przez „Pesti NapTo“ —  piszą, że do­
tychczas pomimo rozpowszechnienia seansów 
spirytystycznych, di Kocrber nie przysłał z 
tamtego świata potwierdzenia swej nominacyi 
na stśii.owisko kanclerza.

S r o lw  i i i  W w
(m-m) Zostać księciem na podstawie praw 

rewolucyjnych należy to bądź co bądź do wy­
padków dość niezwykłych. A jednak książo 
Herman Sachsen-Wcimar, który przed jedena­
stu laty z powodu różnych skandalicznych aler 

! strach prawo ao tytum i nazwhska książęcego 
| i musiał zadowolić się skromnein mianem yon 

Ost.heim obecnie zwie ,się znowrn księciem 
Sachsen-Weimar, zaznacapjąc, że czyni to na 
podstawie praw rewolucyjnych.

(m-m) Przywódca bolszewików Radek-Sobel- 
soha, który obecnie jeszcze ciągle przebywa w 
Berlinie, uzj skal zakaz reprodukow ania swych 
fotografii w pismach Hlustrowanych, ponieważ 
ona wda się zamachów.

tet?  ;s s ta  t a i

Kto m ieczem  w ojuje— ten od m iecza ginie.
Kino i rzeczywistość. — Napad zarrasKOwanych bandytów na dyrektora 

„kinematografu. — Fiimy kryminalne. — Szkoła o(a rabusiów.
Kraków, 10 stycznia. j Kasyema z przeraźliwym krzykiem wybiegła 

kirn-ju} Niejednokrotnie podnoszono już fakt, I na ulicę, aby szukać pomocy... Przestraszyło to 
Sensacyjne, kryminalne tz. Jetoktywiczne jednego z niedoświadczonych jeszcze snąć la-

są najlepszą szkołą dla początkujących busiów’, bo nie namyślając się długo dał dra- 
r*8niywaczy i bandytów. Wypadek, który nie- piaka pozostawiając swego towarzysza samego.

miał miejsce w jednym z londyńskich ! Dyrektor kinematografu rzucił się na dru- 
wbeinatografów jest tego wyrazistą ilustracyą. giego bandytę, wyrwał mu rewolwer z ręki i na- 

kino „Electric Paiace” wyświetlań^ film  de- stopnie ubezwładniwszy go, zamknął w kauce- 
T^ty-wicony pt. „Zamaskowani rabusie". Koło iaryi na klucz. Powrócił dopiero w  towarzyst-
j f^ łn y  10 wm-czorem kasyerka schowała do w ie dwóch policyantów.
^tatułKi pieniądze z obrotu dziennego i aanio- 
Jjk tę szkatułkę do kancelaryi dyrektora. W

kiedy zamiei zała postawić ją na biurku,
Pokoju wpadli dwaj mężczyźni w maskach 

Rewolwerem w ręku i zażądali, aby dyrektor

(m-m) PrasKi ,,Veczer“ donosi, ze na mocy 
rozporządzenia ministra poczt Stanka wszyst­
kim karanym za lichwę towarową oaskarzom, 
mają być odebrane telefony — bez względu ra  
to czy do prowadzenia przedsiębiorstwa n. p. 
sklepu są potrzebne.

Hydrawio^em z Francy! dc Indechtn.
(1) Dwaj lotnicy francuscy Henryk Dronilh 

i  Emil Desnoyelles wyruszają w tych dniach 
z Saint-Rapliacd do Saigonu w spebyainle na ten 
cel przygotowanym hydrawionie. Wedle uło­
żonego przewodnika znaczną część drogi odbę­
dą podróżnicy lotem ponad ziemią. Podróż o- 
bejmie następujące etapy: NeajJpL Ateny, An­
tiochia, Bender Abbas, Kurrasze, Allahab&d. 
Chiltagong, Rangoon i Bangkok. -

Jjdoł im pieniądze.

Aresztowany jest zupełnie młodym, niespeł­
na diw udziestoletn m człowiekiem o przyjemnej 
powierzcłiowno.ści i eleganckim wyglądzie. W  
śledztwie oświadczył, że do wykonania napadu 
nakłoniły go dramaty kinematograficzne, któ­
rych bywał gorliwym  widzem.

. Chwila bleiaca.
"fclendarzyk.

Sw. Agatona 

Wschód słońca 7*41
«

Zachód słońca 3‘53

Długość dnia 8‘16 
* TEATR IM. JUL. SŁOWACKIEGO.

wiecz. „Elektra".
JjjPpc; „Maryonetki krakowskie'*, 

uchlała popol.: „Uetleem polskie", 
jpeczór- „Elektra”.

"C: „Maryonetki krakowskie**. .
^  TEATR „BAGATELA*,

w?.*® Popol.: Przedstawienie dla dzieci.
.czór; „Czy jest co oclenia”.

Yr.zittla: „Dudek”.
‘eczór; „Czy jest co do oclenia".

TEATR POWSZECHNY,
popoł.: „Dożo Narodzenie”

ieczór-'

w
,czór: „Podjazd nieprzyjacielski

% ta
cj

hiY*e'a popol.: „Potusz i Perlmutter”.
„Uiale fartuszki".

OPERETKA W NOWOŚCIACH,
Premiera. ..Wesoła wdówka".

KtyjT®la popol.: „Tam gdzie skowronek śpiewa1* 
&>ai®Vi£ór: „Polska krew”.

h "
„Wesoła wdówka". x

^botŁADY w  DOMU ARTYST. (pl. św. Dorny
Józef Flach: „Szatan w literaturze i sato- 

”  literacki” , część I.
. *®ŁLEGIUM w y k ł a d ó w  n a u k o w y c h .

Rinek główny. Linia A— B L. 39.
Crof- dr Józ. Reiss: „Beethoven” (z ilustracyą ■"tfcznąt

- „i uiskći tview .
i 1 al°k ; Wesoła wdówka”. 

„Wesoła wdówka”.

j f l i f l t u  l i t s i w a  .ilia  żołnierzy p o is i t i .
Dary gwiazdkowe oliarowane żołnierzom na- 

szyifc na froncie przez Krakowian w części zo­
stały już wysłane na Tront. Dziś odchodzą dwa 
wagony darów do Wilna. Transport ten prowa­
dzą prezes Wodzinowski i red. Szczepań-ki.

Dary wręczone zostaną gen. Szeptyckiemu, 
który po przydzieleniu żołnierzy transporto­
wych odeszle je do przednich rowów.

Komitet gwiazdkowy zamierza część darów 
odesłać do Dzwmska i Rygi, celem obdarowa­
nia. załogujących tam żoifiierzy polskich.

» ----- o  —

Minister ukarany za szybką jazdę.
Jak donosi „M atin" w Kingston pod Londy­

nem sędzia pokoju skazał ministra spraw za­
granicznych lorda Curzona na 2000 f. szt. grzy­
wien za zbyt szybką jazdę samochodem!

W  Anglii nawet pierwszych mężów stanu 
sądy karzą za przekroczenie obowiązujących 
przepisów.

U n«s natomiast posterunki policyjne oba­
w iają się zatrzymać urządzających harce sa­
mochodowe, po ulicach miasta, szoferów,

-----U—--

Nieboszczyk kandydatem na kanclerza
Skandaliczna .,wsypa" węgierskiego dziennika,

(m-m) Budapeszteński d/ienniik „rosti Na- 
p lo" przynosi „sensacyjną” wiadomość, że w 
najbliższym czasie miejsce kanclerza państwa 
austryackiego dra Ren nora zajmie dawny pre­
zydent ministrów dr Koerber. Jest to jedna z 
największych „wsyp", jakie się kiedykolwiek 
w  dzienniku przydarzą ly, albowiem dr Koor- 
ber nie żyje już. Pisma wiedeńskie, komentu­
jąc tę tak. zgoła nieprawdopodobną wiadomość

54 ofiar fałszowanego olkotólii.
Spirytus drzewny zamiast „whisky".

(1.) Pierwsze rezultaty stosowania ustawy, za­
kazującej fabrykowania, sprzedaży i używania 
napojów alkoholowych na przestrzeń, całych 
Stanów Zjednoczonych są raczej zgubne niż ko­
rzystne. Szynkarze chcąc „dogodzić" pozbawio­
nej aJkoliolu publiczności sprzedają jej maso­
wo spirytus drzewny pod nęcącą etykietą 
„whisky".' Dzienniki Nowego Jorku podają, iż 
54 soob zmarło już skutkiem nadużycia tego 
napoju, mnóstwo zaś osób jest ciężKo chorycn.

Policya robi energiczne dochodzenia, rewi­
dując szynki i aresztując szynkarzy, którzy bę­
dą pociągnięci do odpowiedzialności za zbro­
dnię morderstwa.

W His/panii u m w ja  z zimr.a,
41.) Dzienniki madryckie donoszą o niebywa­

łych mrozach, jakie w tym roku nawiedziły 
Hiszpanię. W  stolicy jonu je zimno iście sybe­
ryjskie. W  ostatnich dniach zmarło kilkana­
ście osób z zimna. Na jednem z przedmieść 
Madrytu znaleziono "negdai dwa trupy kobie- 

V e : matki i  córki, które padły ofiarą mrozu i  
głodu.

„Vergiss meirc nicht“.
(1.) Pod poetycznem mianem „Vergiss mein 

biicht" powstało w Niemczech stowarzjszemo, 
które przy pomocy taj.iei propagandy stara się 
w prewincyach nadreńskich podtrzymać pa- 
tryotyzm germański. Stowarzyszenie to ma 
również na celu udzielać pomocy Nbemcoin z 
nad lewego brzegu. Renu wygnanym przez wła­
dze francuskie.

k i  M d i i « i n 3 sisffi M ą
Taksa dla przybywających cudzGzicmoów.
(1.) Na jedr em z bardzo ożywionych ostatnich 

posiedzeń rady miejskiej „w  Paryżu a om c zono 
kwestyę następującą: otb ze względu iia ol-
brzjm i napy w cUdzpzirrSrów do Paryża, s.o- 
l:ca Francyi zmuszoną jest ponosi-4 duze wy­
datki natury' repre?entaryjnej, jak określono 

l „wydatki toaletowe"; wobec tego, miasto tc po-
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winino być zaliczone do rzędu „stacyi turysty­
cznych" i z tej racyi w imię uch waty z V 4 
■września 1910 winno od wszystkich zwiedzają­
cych je cudzoziemców pobierać specjalną tak­
sę, podobnie jak miejscowości letnicze, zdrojo­
wiska i t. d. Dochody z owej taksy pozwoliłyby 
miastu na ponoszenie kosztów wymacanych 
dJa „odświeżania jego szaty zewnętrznej".

Ogół członków rady miejskiej zgodz.it się na 
ten projekt, i  postanowiono przedłożyć go rzą­
dowi.

T S3 MDI
Pięknym objawem rosnącego uświadomienia 

narodowego na G. Śląsku jest utworzenie in- 
stytucyi oświatowej pod nazwą. „Polski Uni­
wersytet ludowy na G. Śląsku" z siedzibą dy- 
rekcyi w Królewskiej Eucłe.

Uniwersytet przeznaczony jest dla najszer­
szych warstw ludowych i rozpoczyna pracę na 
czterech kursach dnia 13 hm.

□  □  □

Walka z lichwą i spekulacyą.
ORGANIZACYA PAŃSTWOWEGO URZĘDU W ALK I Z LICHW Ą I  SPEKULACYĄ. —  
POTRZEBA STWORZENIA W YDZIAŁU SĄDOWEGO. -  ENERGICZNA AKCYA UR7.EDU 
W  SPRAWIE REKWIZYCYI ZLUTA I 3REBRA. —  W SPÓŁDZIAŁANIE Z W ŁADZAM I SĄ- 
DOWEMI I ADMINISTRACYJNYMI. -  764 SPRAW ZAŁATWIONYCH W Z MIESiĄCACH.

Wywiad z kierownikiem państw. Urzędu walki z lichwą Dr. Frączkiewiczem.
(1.) Dla podania czytelnikom naszym cało- czek.

kształtu dotychczasowej działalności „Państwo­
wego Urzędu wałki z lichwą i  spekulacyą" o- 
najz obrazu organizacyi tej doniosłej instytucyi 
udaliśmy się do dyrektora urzędu dra Frącz- 
kdewdeza, którego energiczym staraniom uiząd 
zawdzięcza od pierwszego dnia cale swe zor­
ganizowanie i  który niestrudzenie kieruje sta­
le jego pracami.

Oto szczegóły, jakich udzielił nam uprzejmie 
dr Frąozkiewicz:

Od pierwszych dni listopada tj. od powstania 
w  Rsakowie „Państwowego Urzędu walki z 
lilchwią i spekulacyą", urząd krakowski posia­
da, ma razie dwa oddziały tj.

ŚLEDCZY I  WYKONAWCZY.

W ynik dochodzeń bywa odsyłany zależnie od 
istoty przestępczości bądź do Prokuratoiyl bądź 
do władz administracyjnych. W  kom isji praw­
niczej Sejmu projektowano, by tutejszy urząd 
rw alki z lichwą i  spekulacyą wyposażyć w  peł­
ną juryzdykcyę i tak jak w b. Królestwie Pol­
dkiem w wydział sądowy, który tara jako sąd 
ławniczy odraizu zasądza powne sprawy, ściga­
ne w  drodze administracyjnej. Zaprowadzenie 
u nae wydziału sądowego wpłynęłoby na szyb­
sze załatwianie spraw, które niejednokrotnie 
wskutek przepracowania sędziów przeciągają 
się w sądach tygodniami. Rzecz la miała być 
załatwiona w grudniu, wobec jednakże przesi­
lenia gabinetowego, sprawy walutowej 1 t. d. 
nie została dotąd przez sejm rozstrzygnięta.

Urząd walki z lichwą i  spekulacyą pozostaje 
na razie na etacie ministerstwa aprowizacyi, 
ma zaś prawdopodobnie przejść na etat prezy- 
dyum Ilady ministrów. W  Małopolsco istnieją 
dwa taikie urzędy, we Lwowie dla wschodniej 
części kraju i w Krakowie dla zachodniej, z 
wyłączeniem powiatu żywieckiego, bialskiego 
i  oświęcimskiego; te są poddane urzędowi w 
1 alej, który rozciąga swą władzę również na 
terytoryum śląska. Wszystkie te urząjy są w  \ 
zależności od Centralnego Urzędu w Warsza­
wie, na którego czele stoi p. Płaszyński.

Od połowy mniej więcej listopada do końca 
grudnia uh. r. Urząd krakowski załatwi!

540 SPRAW,

któłra to cyfra jest olbrzymia jak na przeciąg 
fr-tygodmiowego okresu. Od 1-go zaś stycznia 
po dzień dzisiejazy wpłynęło do urzędu spraw 
224. Sprawy z listopada ub. roku już teraz są 
przedmiotem obrad karnych. Personal urzędu 
przeprowadza ścisłą kontrolę targów i sklepów 
przyczem jest również w  ro-li inspektorek ho­
norowych „pomoc aprowizacyjna pań". W dnie 
targowe stale czterej wywiadowcy z urzędu 
w alk i z lichwą mają dyżury na targu, po po­
łudniu używani są do wywiadów, w razie iaś 
potrzeby, o ile wpłyną jakieś nagłe ni i cierpią­
ce zwłoki doniesienia, to robią rewlzye i w  
nocy, na specjalne polecenie kierownika urzę­
du. W  ten sposób przeprowadzano w grudnu 
liczne rewizye w pokątnych piekarniach, któro 
otrzymywały duże transporty mąki i  Olkusza 
ł Skały

W ywiadowcy po dokonaniu rew izyi zdają 
relacye referentowi urzędu, który wygotowuje 
odnośne doniesienia do sądu. Urząd walki z 
lichwą i spekulacją stara się współdziałać z 
władzami sądowemi i  administracyjne mi, a 
szczególnie z władzą o podobnym zakresie dzia 
tania jaką Jest Wydział walki z lichwą w po- 
licyi; we wszelkich akcyach z ochotną pomocą 
spieszy zawsze urzędowi dyr. poLicyi p. Rękie- 
wicz i  kierownik wydziału śledczego p. k łe-

Wszelke towary konfiskowane przez ftink- 
cyonaryusizy Urzędu oddaje suę do magazynów 
rządowych w Krzysz-tofarach, które wydają od­
powiednie kw ity; Jeden kwit zachowuje urząd 
walki z lichwą i spakiulacyą, drugi dołącza się 
do doniesienia do Prokuratoryi lub władzy ad- 
miiristra.cyjnej. Towar taki jak n. p. mleko, 
które przekupki na targu sprzedają po w ygó­
rowanych cenach, jest natychmiast po zase- 
kwestrowaniu spizedawiany po cenie targowej 
między publiczność, gotówkę zaś jako corpus 
delicti odsyła się do sądu karnego.

BEZWZGLĘDNIE PRZESTRZEGANĄ

jest zasada, iż żadnemu z funfccyon ary uszy 
urzędu mte wolno jest nabyć żadnej z zakwe- 
styonowanycji rzeczy. (O De konfiskacie ulega

tytoń lub papierosy odsyła się je do Dyrcikcj* 
skarbu)..

Do najważniejszych dotąd akcyi urzędu wal* 
k i z lichwą i spekulacyą należało przeprowa­
dzenie (wedle rozporządzen ia  (leatralnego Urzę­
du w Warszawie i Minist. skarbu )

REKW IZYCYZ ZŁOTA i  SREBRA.
W  bankach posiadających schowki, o H® 

strona prywatna chce wydobyć swój dajmzyb 
funkeyonaryusz urzędu walki z lichwą, ma pr&- 
wo stwierdzić przy tein czy w depozycie nienia 
złota i srebra, o ile zaś zajdzie taki wypadek* 
to odprowadza się je do Kraj. Kasy pożyczko­
wej, która wymienia to zioto i srebro na marki 
papierowe po oznaczonej ustawą, renie. Mitn® 
reinonslracyi niektórych banków, urząd prze­
prowadził ściśle te rewizye, a wszelkie reki** 
niacye (n. p. o złoto wartości numizmatycznej 
rozstrzygać będzie kraj. Kasa pożyczkowa.

W czasie świąt interweniował urząd walki t 
liclrwą i spekulacyą w sprawie cen drzew ek * 
ryb; różne „a fery" cukrowe są w toku. Obecni® 
zamierza urząd wystąpić przeciw r z e źn i kont 
dla kontroli, by ceny ustalone przez uiagistr*^ 
w listopadzie ub. r. były przestrzegane. Po 
b. in. urząd będzie przeprowadzał ścisłą kon­
trolę w sprawie zakazu wypiąku i i na tek.

Urzędy ̂ -krakowskie udzielą, cz * i -> .noiroc)' 
lwowskiemu urzędowi waiki z lichwą oraz ll* 
rzędom z Królestwa, otrzymując ml nich do­
niesienia o „podejrzanych" transportach, bada­
jąc te sprawy na tut. dworcu kolejowym, uda­
remniając niejednokrotnie transport tycli to­
warów, ltd.

Na razie personal urzędu liczy 11 osób, dzię­
ki staraniom kierownika będzie jednak p°' 
Witększcmy, aby módz jeszcze skuteczniej i ener­
giczniej prowadzać walkę 7 lichwę, która ja^ 
robak podziemny toczy nasze społeczeństwo.

Dalsze szczegóły tajemniczej zbrodni.
Salwy rewolwerowe po północy na placu Matejkr

(T) Sprawą tajemniczej śmierci1 sierżanta 
żaindisurmeryi, Juliana Świta, dotychczas nie zo­
stała wyświetlona. Jak dalszo szczegóły śledz­
twa wskazują, możliwość samobójstwa musi 
być tutaj absolutnie wykluczoną. Jak przygodni 
t spóźnieni pawechodrie, którzy zaaajdowali się 
r.iad ranem koło miejsca zbrodni, zeznają, — od­
bywała się tam widocznie wałka _ na broń 
palną.

Jedina z tych oeób opowiadał, że przechodząc 
Klcporzem m<ndej więcej o godzinie 3-oioj nad 
ramiem, sły3z*aflia ki) teakrolne salwy rewolwero­
wa na placu Matejki i  obawiając się być po-

strzeloną prze/, bandy łów. przeszła bokiem Ki®' 
peirza na ulicę Basztową. Sirzek.i.idna ta byt®1 
prawdopodobnie fragmentem owej ta jomniczói 
awantur}-, której ofiarą padł ś. p. Świt,

Jak się dowiadujemy w ostatniej chwili, V<r 
dobruo dniią wewurajszego po lic ja  przeprowa­
dziła rewiizyę w  szynku Pollaka, c iz ie  zeb®-' 
wiiał się często Świt. Szynk ten jest nocną spe­
lunką, gdzie gromadzą się wszelkie szumowiny 
pod miejskie. Szczegóły rewizyt n*a razie nie 
znane, śledztwo w  sprawie tajemniczego mol'' 
de<r»trwia prowadzi policya i  wojskowość.

O  □  □  =

Morderczyni oskarża się sama.
Żona, która zamordowała swego męża podczas snu, dręczona wyrzutai*11 

sumienia zeznaje swą zbrodnię przed tutejszą poiicyą.
w B och orz y cuch, p « l  Przemyślem, przed dw'°' 
ma miesiącami zamordowała swego męża, 
ten w nocy sp>..ł w łóżku. Zamordowała go S’i'e' 
k ‘ arą, nłastępciie przerażona swym stras/PJ*^

(T) Wczoraj ma tutejszej po lic ji zdarzjl się 
•niezwykle charakterystyczny wypadek, rzuca­
jący ciekawe światło na tajemnice duszy ludz­
kiej, dręczonej widmem popełnionej zbrodni.

I>o stojącego na jednej z ”ulic żołnierza poli­
cyjnego podeszła wczoraj jakaś młoda, niezna­
na kobieta, i wprost bez żadnego wstępu w  to 
odezwała się do niego słowa:

„Zamordowałam mojego męża, aresztc] mnł# 
pan i odprowadź na pollcyę“.

Na razie policjant * przeraził się pod obu em 
zeenandem, sądząc, że ma do czynienia z obłą­
kaną. Ponieważ jednak zachowanie się kobiety 
nóe objawiało oznak umysłowo chorej, przeto 
żołnierz zaprowadził ją  przed komisarza. poli- 
c y i. pod Telegrafem, gdzie złożyła następujące 
zeznanie:

Franciszka Kiaczakowa, lait 33, zamdeszkaia

czynom, tej samej nocy, pozostawiając dom tC 
zwłokami męża, uciekła do Przemyśla, skąd Po­
ciągiem dojechała do Krakowa. Tutaj błąka*8 
się jx> mieście i wsiach okolicznych, żyjąc 
jyionłiędzy, przywiezionych ze sobą. DręczonS- 
jalk zeznaje, wyrzutami sumienia i eorączk0' 
wierni przywidzeniami, które nachodziły 
szczególniej nocą, ir.ie zdołała dłużej udźwig## 
brzemienia popełnionej zbrodni ł oskarżyła 58 
ma siebie. •

Jak  następnie zeznała , powodem jej zbroo^ 
b y ły  nilep orozuni i enć.a z m ężem , który u ł a ­
mywał kochankę, a jej odmawiał piemiędzy - 
życie

N ech nikt nie zaniedba oglądnąć
W KINOTEATRZE „SZTUKA”  — HOTEL SASKI, Sw. JANA 6.

największego arcydzieła filmowego

ECCE HOMO
misteryum z iycia  Chrystusa w 6 aktach, dokonanego w Ziemi Świętej

i Egipcie.
Widowisko uświetnia ścuew ch5ru naiwybśtnie!szych wokalistów poiskioh^

f
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Po spisrtniu protokołu odstawiono Kłac rako­
wą do tutejszego sądu okręgowego, skąd po u- 
kończoinem śledztwie odstawiona zostanie do 
sądu okręgowego karnego w  Przemyślu.

M IA N O W A N IA . Naczelnik państwa powołał z
Dowrotem do czynnej służby ł zam ianował emer. 
profesora Liniw. Jagicll. dra Józefa Roblafińskiego  
nrofesorem zv,;ycz. historyi nauk biologicznych i bo­
taniki w  Uniw . Jsgiell. w  Krakowie. Naczelnik pań­
stwa zam ianował docenta Uniw. Jagicll. d .a  Sta­
nisława Goląbu. profesorem nadzw. p raw a cywilne­
go w liniw. Jagicll. w Krakowie. Naczelnik państwa  
ianiianowuł dra Alojzego Bukowskiego profesorem  
zwycz. apologetvk: w lin iw . W arszawskim . Naczel­
nik pańSlwa zam ianował nadzw. profesora historyi 
nauk ścisłych w Uniw. Jagill. dra Ludw ika Birken* 
ma jera profesorem zwycz. historyi nauk ścisłych w  
Uniw. J“giell. w Krakowie. Naczelnik państwa za­
mianował profesorami W ydziału  Rolniczo-leśnego 
■Szkół-. Politechnicznej we Lwowie: Inż. Kazimierza  
Ajdukńewicza, zwycz. profesorem m echaniki rolni­
czej i inzyuiuryi w iejskiej. D ra Benedykta Fu liń - 
skiego, pruf. Astfo girun. we Lwowie, nadzw, profe- 
sorem zoologii. D ra M aryana Górskiego, docenta 
Szkoły Politechnicznej we Lwowie, nadzw. profeso­
rem chemii rolniczej. D ra Stefana Paw lika, zwycz. 
profesora, i dyr. w  Akadem ii w Dublanach zwycz. 
profesorem ailmmistracyi rolnej. Karola Różyckiego, 
nadzw profesorem b. Akadem ii rolniczej w  D ub la - 
nach, nadzw. profesorem hodowli zwierząt.

W Y S T Ę P Y  ST. W YSO CK IEJ. Dzisiaj rozpoczyna 
m&konńta tragiczka polska swe w y s iy r '’ w  teatrze 
im, J, Słowackiego, ukazując się najpierw  w  nie­
zapomniane i Jewdcsze z „Sędziów' W yspiańskiego  
i w  „F.lektrze“ Iioffm ansthala. „Sędziowie14 i „Ele- 
ktra“ powtórzenn będą w  niedaiclę 11 bm„ we wto­
rek. 13 hm. D rugą z kolei kreacyą świetnej artystki 
będzie rola pułkownikowej w „Pannie mężatce" Ko­
rzeniowskiego przygoto*. ywtetej rażę"! z Fredrów* 
ską „Zrzędnością i P rztko ią " - yfa sobotę 17 bm. 
Dalszy repertuar przypiee-o jeszcze z bieżącym  
maesiącu „Iłosm ersholm " i „Lilię W  en odę .

K A B A R E T  A R T Y ST Ó W  T E A T R U  IM. J. S Ł O W A C ­
KIEGO. Dzisiaj wieczorem, jak  również i jatro  
(niedziela 17 bm o godz. 10 i pól) urządzają artyści 
teatru im. J. Słowackiego kabaret z urozmaiconym  
programom. W ystąpią w nim nasi arlyści w od­
miennych niż zwykle rolach, udając na ten wieczór 
śpiewaków, transformistów prestidigitatorów ftp. 
Całości dopełni wesoła jednoaktówka 1 nowa ory­
ginalna szopka pióra krakowskiej literatki red.

Mb z r e s iVEJSZY  K A B A R E T  w  t e a t r z e  m i e j ­
s k i m  IM. J. SŁO W AC K IE G O  zapowiada sią nad* 
zwyczaj ciekawie. Oto ulegając ogólnemu życzeniu 
p. Ordyńska artystka tegoż teatru deklam ować bę­
dzie futurystyczne poezje znanego m alarza i poety 
Tytusa Czyżewski ego. między innemi: „Oczy ty­
grysa". Bardzo oryginalnie zapowiada *ię też szopka 
utworu p. M aryl M igowej.

Z  T E A T R U  „B a g a t e l a -  Repertuar dni najbliż­
szych przedstawia się następująco: Dzisiaj wieczo­
rom i jutro „<_*y jest co do oclenia ", w  poniedzia* 
lek „Tancerka" a we wtorek i środę znowu świe­
tna krotociiwUa HenneąuineA i Vebera.

D ZISIEJSZE  P O P O ŁU D N IO W E  P R Z E D S T A W IE ­
N IE  (D L A  D Z IE C I I M Ł O D Z IE Ż Y ) w  „Bagateli14 
przyniesie w programie szereg nowych ciekawych  
bajek w interpretacji pp. Noskowskiego, i malej 
Romanównej. 1’oczątek o i popoł. Ceny zniżone.

W E S O Ł A  W D Ó W K A  W  N O W O ŚC IA C H  Nieśm ier­
telne dzieło Fr. Lehara „W esoła w d ó w k a 1, wysta- 
wioną będzie po raz pierwszy w  teatrze „Nowości" 
w sobotę 10 bm. Dyrekcya przygotowała pierwszo* 
rzędną wystawę. W esołą wdówkę kreuie p. W an d y -  
czowa, Danilę gra p. So ln ick l dalej pierwszorzędne 
rolo spoczywają w  wypróbowanych rękach pp. L a -  
wińskiego, Józefowicza, Krnesta Pilarskiego, dyr. 
Pilarskiego i w. i.

W IE C ZÓ R  K O LEN D  PO LSK IC H  odbędzie się ju ­
tro (niedzielaj o godz. 7 i  pól wiecz. w  „Domu ar­
tystów41 (plac św. Ducha). Prelekcya Jana Piętrzyc­
ie ego omówi literacki rozwój kolendy i znaczenie 
jej w polskioi literaturze, poczem śpiewak opery 
Zygm unt Now ina-W  itkowski da przegląd kolend  
•—  od staropolskiej pastorałki do kolendy artysty* 
cznej —  w  układzie muzycznym znanego kompozy­
tora, najwybitniejszego dziś w Polsce znawcy lite­
ratury kolendowej, M ichała Zwierzyńskiego. Akom ­
paniować będzie sam kompozytor Świerzyński. 
Wstęp d la  publiczności 4 korony.

Z W IĄ Z E K  P R A C O W N IK Ó W  PIÓ R A, w  którego 
M.rząuzie pozostają wykłady w  „Domu artystów", 
składa podziękowanie znakomitej artystce p. Stani­
sławie W ysockiej za łaskawe przeznaczenie Uocho- 
3u z w ykładu jej na temat „Przyszłość teatru44 w  
połowie na  rzecz Zw iązku pracowników pióra, w  
połowie na rzecz Powszechnego Związku artystów. 
Za zarząd Zw iązku pracowników pióra: Jan Pie* 
trzycki, wiceprezes. Bolesław  Raczyński, sekretarz.

K O M ITET  EKSP. D Z IE N N IK A R S K IC H  urządza 
w sobotę dnia 10 stycznia o godz. 8 wieczór w  sali 
Sckoła w ielką zabawę taneczną z kotylionem. B ile ­
ty do nabycia wcześniej w  Adm inistracji „Kurycra14 
Basztowa 18.

(1.) K A M IE N IC A  BE Z  Ś W IA T Ł A . Skutkiem nie* 
pJałości właścicielki domu przy ul. Karmelickiej 
U  22, p. Felińskiej, w  kamienicy tej, posiadającej 
•świetlenie gazowe panują ju od kilku tygodni 
egipskie ciemności tak w  bramie jak  i w  klatce 
♦chodowej. Dlaczego tak się dzieje! niewiadomo, w  
Ltdżym razie lokatorzy codziennie rozbijają sie po 
•tomku na schodach, ryzykując w  kazaej chwili

Słanianie ręki lub nogi. B rak św iatła groźny jest 
“dnakże nietylko ze względu na catość członków  

nieszczęśliwych lokatorów tej kamienicy, l©ck i ze 
j^zględu na ich mienie, wiadom o bowiem  jak bar- 
Qżo „czujni" Bą złodzieje krakowscy i jak czyhają 
ba każdą sposobność ułatwiającą im ich sprawki. 
Może więc odpowiednia władza., czuwająca nad po­
le tk a m i w  kamienicach zechc ewpłynąć na w ła - 
*cicielkę domu przy ul. Karmelickiej 22, aby zerwa-

Halony pny i liiacb
Kraków, 10 stycznia.

Sekretariat Tow. Kresów zachodnich donosi: 
Nasz mąż zaufania stwierdza masowe pojawie­
nie rtę tajnych apcntc-w pruskich w powiecie 
Bytomskim, gdzie rozpoznano dotąd 360 osob- 
r l ,'*rr tego rodzaju.

Objawy szczególnie drażrnące zachodzą nie­
mal -odzierr-i^ Do nich zaliczyć należy nagło 
p^fa- w  rzekomych Hallssr-

v.- peln»-n "ndurówaniu, którzy pro­
wadzą jawną agM^ey-t nrtypedską, gdy nato­
miast wszelkie j^wne snosoby obrony prza;iw  
temu są przez władzo ptruskio uniemożliwione.

Zebrań po lityczr,r-cb polskich bezwarunkowo 
nie można odib^wać jawnie i  legalnie.

W  t le j  M i  pil
Sekretaryat Tow. Kresów zachodnich poda­

ła  z unrardanym  d^tad zgubnym systemem ciem*
ności.

Ś L IW IŃ S K I JAEO  C F O P IN IS T A  nie m a dzisiaj 
równego sobie rywala. Poezya gry. czar interpretacyi 
czynią z Diego jakby (> -wołanego do wykonania  
dziel Chopinowskich, To też na program  swego nie­
dzielnego ostatir^go koncertu w Krakowie w ybrał 
Śliwiński same kompozycyc Chcpina. Bilety pozo­
stałe do nabycia u J. Rudnickiego, L in ia  A —B.

P O R A N E K  „CEZAR  F R A N C K “ odbędzie się w 
niedzielę 11 bm. Prelegent; dr Józef Reiss; w  części 
ilustracyjnej pp. Markiewiczówna, dr A. Herm ann  
i prof. .Stanisław Lipski. Bilety do nabycia u J. Hu* 
dnickiego, L in ia  A — B.

(T ) N A R A D A  PO S ŁÓ W  K X Ł o rC L S K IC n : W  W A R  
S Z A W IE . W ed ług  nadeszłej tutaj telefonicznej w ia­
domości ze sfer poselskich w  W arszaw ie, odbędzie 
się w  poniedziałek 12 bm. w W arszaw ie konferen- 
cya posłów małopolskich celem powzięcia decyzyi 
w  nader ważnej obchodzącej ogół mieszkańców M a­
łopolski sprawie regu lac ji waluty Posłowie m ało­
polscy w  W arszaw ie  w zyw ają tą drogą pozostają* 
cych w  Małopolace kolegów, by ze względu na waż­
ność sprawy na konferencyę niezawodnie przy­
byli.

(T ) PO G R ZEB  N IE S ZC Z Ę Ś L IW Y C H  LO T N IK Ó W .
Jutro o godzinie 3 popołudni!,u zostaną przeniesiono 
zwłoki dwu lotników, którzy z oowodu wady mo­
toru spadli z aeroplanem w  Rakowicach i zabili się 
na miejscu, t. j. W ład y s ław a  Bańka plutonowego i 
Polkowskiego montera, z kaplicy cmentarnej g am i.  
zowej przy ul. W rocławskiej, na miejsce wiecznego 
spoczynku. W  kondukcie oddział wojska pełnić be* 
dzie straż honorową.

„M O R G EN ZE ITU NG ". Do K rakow a przychodzi 
w nadm iernej stanowczo liczbie egzemplarzy wy­
chodzący w  M. Ostrawie dziennik pod tyra tytu­
łem, rozszerzany dla celów spekulacyjnych w cza­
sie wojny, a wychodzący w  tem małem miasteczku 
ponieważ w Cieszynie była austryacka głów na k w a ­
tera w ojenna i łatwo tam było o wojenno wiado* 
mości. „Morgonzeitung41 była senzacyjną, alo m iała  

'w tedy nawet dobre informacye. A le w  ostatnich 
czasach, gdy Al. Ostrawa znalazła się pod panowa­
niem republiki czeskiej, „Morgonzeitung14 zaczęła 
bardzo forsowDie przynosić wszystkie tendencyjne 
głupstwa i kłamstwa, jakie się podoba Czechom  
zmyślić o Polsce. Naszym  dziennikom wobec tego 
przypada prostować te wiadomości, na co doprawdy  
szkoda czasu i miejsca. Najlepszem  też wyjściem  
byłby ze stroDy Krakow ian bojkot tego tak wyraźnie  
wrogiego nam dzienniczka. Gdy mu zabraknie od­
biorców w  Polsce, może „Morgenzeitung" zarzuci 
system tendencyjnie nieprawdziwych informacyi. 
A gdy go nie zarzuci, może łatwo spotkać się ■/. za­
kazem wstępu wogólo w granice Polski. Poza gra­
nicami niech tam sohie gada co chce —■ wiadomo 
—  wiatr niesie...

(T ) JAK BIG DALI W ZIAÓ  ZŁODZIEJE NA  
KAW AŁ. Onegdajszej nocy nieznani bandyci 
w łam ali się do biur firm y Jakóba W ettera przy 
ul. Gertrudy 1. 8 i tam m ieli zamiar rozbić ka­
sę. Tej fatygii oszczędził im właściciel firm y zo­
stawiając kasę otworem, a w kasio pustki. Zde­
gustowani złodzieje z zemsty zanieczyścili lo­
kal i  zniszczyli firanki wartości 1500 li'.

(T )  CHŁOPEK PASKARZEM W £GLA. Poli- 
cya przytrzymała wczoraj wieśniaka Antonie­
go Kłeczaka z Filipowie, który przywiózł do 
Krakorwa 20 ctn. węgła i tu sprzedawał go po 
130 K za metr.

(T )  ZDRADZONA UPIŁA SIE Z ROZPACZY. 
W czoraj w południe zawezwano tut. Pogotowie 
do domu „wesołego" przy ul. Wawrzyńca, gdzie 
jedna z „pensyonaryuszek" upiła się na zabój 
i  doznała zatrucia alkoholem. Uczyniła to, jak 
mówi, z powodu zdrady swego kochanka, któ­
ry  ją  6 lat wiemiie miłował, aż wreszcie wczoraj 
zdradził (?!). Zdesperowaną a niedoszłą samo­
bójczynię lekarz Pogotow ia w  krótkim czasie 
przyprowadził do normalnego stanu 1 pozosta­
w ił ją  opiece domowej.

(T )  MŁODOCIANI PAND TC I. Wczoraj na 
plantach podgórskich dw&j młodzi apasze F.d- 
w&rd Bednaoiczyk 1 S-tan. M y czek napadli na 
ucznia gimnoizyalnego Okręta i zrabowali mu 
saneczki wartości 150 K. Aresztowano ich.

<T) AW ANTURA W  HOTELU. Wczoraj w no­
cy do hotelu Polonia przybyło dwu mężczyzn 
z kobietą, żądając noclegu. Gdy portyer hotelu 
odmówił ich żądaniom, wtedy wszczęli z nim

jo, że na całym obszarze plebisc. Górnego Ślą­
ska coraz liczniej zjaw iają się zarówno tajni 
agend, Jak i  prowokatorzy pruEcy, Okolicz­
ność ta wywołuje ccraz więk&ze rozdrażnienie 
u luidnosci polskiej, która wskutek donosów 
jest nieustannie nagabywana, przyczem zacho­
dzą bezpodstawne aresztowania, usuwanie od 
pracy i t- d.

Znamienny dokument ogłasza w tym wząrlę- 
dr.!“  dr Różański z Rybnika-, który podaje pro- 
łokulanie zeznanie Stanisława Klimszy z Ko­
lonii Krzyszkoiwice. U wspomnianego Klimszy 
zjaw ił siię mianowicie pewien osobnik, który 
powołując się na znanych działaczy polskich, 
zaczęł wypytywać o ukrytą broń polską. O trzy ­
mawszy od przezornego K 'im szy odpowiedź od­
mowną, oddalił się poirytowany. Prowokacya 
jest w  tym wypadku faktem stwierdzonym.

olbrzymią awanturę, która oparła się o policyę. 
Jeden z nich wojskowy, ubrany po cywilnemu, 
legitymcwiai się dwiema legitymaeyami. Dru­
ga z tych legi ty macy i opiewała na oryginalne 
nazwisko br. Śwista i wywołała na polićyi du­
żą, konsternaeyę. Wreszcie spraw-ę załatwiono 
polubownie.

(T) Z  w pZ IE óZN O ŚC I ZA  PRZYTUŁEK. 
Wc-zoraj aresztowano 19-letnią Jadwigę Rak, 
któna na prośbę zosLUa jxrzyjętą na nocleg do 
Józefy Lohn i skradła jej garderobę wartości 
1000 K. Widocznie podobnego wybiegu używa­
ła wiele razy, gdyż w tym samym celu udała 
się do p. LisiZikowej, gdzde również okradła ją  
z garderoby, Odstawiono ją do aresztów poli­
cyjnych. Rzeczy odebrano.

(T) SKRADŁ PPCAK. Czesław Etriech 1. 17 
zajęty w  młynie Fen bortów w Krzeszowicach 
-kradł 35 klg. pęcaku i dał go do sprzedania .T. 
Ludkowi. Areszitowojno obu.

WIECZORY ROZMAITOŚCI. Dn a 13 stycz 
nia, wtorek, odbędzie się na „Sieroty wojenne" 
w  Towarzystw ie lekarski om przy ul. Radzi- 
wiłłowskiej „Wieczór rozmaitości” z tańcami. 
Stroje spacerowe. Szczegóły w  afiszach. Zapro­
szenia. ni. Sobieskiego Nr. 5, T. p. od 3 do i.

RUCH A R T Y ST Y C ZN Y  W  PO Z N A N IU . D zń ł.i 
inlcyatywie młodych artystów m alarzy i poetów 
grupujących się w  Poznaniu koło redakcji ,.7,dro* 
ju " urządzono tam w grudniu w ielką wystawę obra­
zów i rzeźb krakowskich Formistów i poznańskiego 
„Buntu". Zaciekawienie wśród publiczności z }>o- 
wedu wystawy jest ogromne. Obok wystawy urzą­
dzono odczyt rzeźbiarza Zamoyskiego o ..Formizmie" 
a także wieczór futurystyczny na którym Ritta Sa. 
ebetto odtańczyła taniec fcrmistyczny i wygłoszone 
zostały poezye futurystyczne Tuwim a. Iwnszkiewi* 
cza, Obwida, Czyżewskiego i w. innych. Odegrany  
zostai taKże dramat futurystyczny Boccionicgo. Na  
n-wającej jc37.eze obecnie wj-.«taw:e znajdują się o- 
łjrazy Tltiiowiipza, Szmeja. Świnarakiego. Pronaszki, 
Zbigniewa, And. Pronaszki. Hryńkowskicgb. W it­
kiewicza, r/.cźlty Zamoyskiego, ol<razv Chwistka i 
ciekawe bardzo obrazy wielopłaszczynowe tytusa 
Czyżewskiego.

N A D E S & A ^ E .

F u tr o  męskie (blan)
astrachanowe, czapka i kotaierz krymski do sprzedania. 
Listowne zgłoszenia do Adminłstracyi „Gońca krakow­

skiego’ pod: „błan męski*.

Nowy Kurs Handlowy
S, NYCZA, prof. Akademii Hooiil.
przyjmuje wpisy do 12 b. m., Gołębia 5, biuro Hurtowni

ZAKŁAD LEKARSKO - DENTYSTYCZNY

Dr. H. THORN
Dział techniczny

K A R O L  PALENKER
Godziny ordynacyjne od 9—12 i od 3 —6 popoł

KRAKÓW, DIETLOWSKA 23. ^ 7

Krakdw, ul. św. Jana 3. Tel. 2,
pokca obrazy i rzeźby najwybitniej­
szych mistrzów poiskic-h po cenach 

umiarkowanych.
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Galieya pod hasłem: 100 marek za 117 koron
Warszawa (Łoi. M.). W  piątek przed połud­

niem odbyło się pod przewód: óctwcm p. W ito­
sa posiedzenie posłów małopolskich w sprawie 
relucyi między maiką a keroną. W  dyskusyi 
mbicruili głos posłowie: Loewensłe.in, Diamaud, 
Fedorowicz, Adam i Runi. Na wniosek p. Loe- 
wenslaima uchwalono jednomyślnie domagać 
się od Sejmu, aby relacyę między marką i ko­
roną ustalono według parytetu przedwojennego, 
t. J. ICO marek za 117 koron- Jednoczesn e po­
wzięto uchwałę, aby relacya dotyczyła koron,

znajdujących się w posiadaniu obywateli pol­
skich. Nałoży to zrozumieć w  ten sposób, że za 
korony takie będą wydane bezzwłocznie bony 
państwowe, opiewające w markach, a zapobie­
gnie to napływowi obcych koron z zagranicy. 
Wybrano komisyę, która ma porozumieć się z 
ugrupowaniami poselski om i Sejmu, aby rzecz 
cala przeszła na plenarnem posiedzeniu bez s il­
nych wBtrząśnień. W  skład komisyi wchodzą 
pp. Witos, jako przewodniczący, Kiernik, Adom, 
Loewenstein, Diamond, Stapiński.

enkesimsessamesaa Mesrsorw

Wieika obława napaskarzywe Lwowie
Lwów (teł. W.). Wczoraj po południu urzą­

dzono we Lwowie obławę na paskarzy 1 speku­
lantów giełdowych- Obstawiono wszystkie ka­
wiarnie policyą i wojsic.em. Również zamknię­
to niektóro ulice, w których gromadzą się gieł- 
etz: larze czarni. Do kawiarń weszli urzędnicy 
B->ura zwalczania lichwy, konirolorzy tegeż Biu 
ra, dalej miejska Straż obj-watelska, oraz ko­
misarze policyjni i żaandarmerya. Wszystkich 
<bccnych wezwano do wydania komisyi cale] 
gotówki, posiadanej przy sobie. Każdy składał 
swe pieniądze w ręce urzędników, na co otrzy­
mywał pokwitowanie Wedle obliczenia, zakwe- 
Styonowauo 5 milionów w drobnycu bankno­
tach.

TY czasie rew izyi zdarzały się zabawne epi­
zody. W  kawiarni; „New  Jork'* przy ulicy I-e 
giouów powstał paniczny popłoch wśród obec­
nych. Wszyscy j^-częli chować pieniądze, gdzie 
kto mógł, a więc uo Tr-t;"', za koszulę, do spo­
dni, a nawet do — a p i klozetów. Podczas oso­
bisty cli rewizyt "> jednego znaleziono w pasło 
na brzuchu 30.000 rubli, u innego w bucie 27.000, 
aminy znów odrzucił od siebie portfel ze znaczną 
gotówką. Tych, którzy pochowali pieniądze w 
kanapkach lub w mtojscach ustępowych, okra­
dli ich towarzysze. Ind  czas tych rew iz ji ::-ubra­
no gotówkę również osobom, które nic wspólne­
go ze spekulacyą d c  mają, a przyjechali do 
Lwowa tylko na zakupy.

Ucieczka bolszewików z nad rzeki Ftyczy,
Warszawa (PA T ) Komunikat szturm generał- r 

nego wojsk polskich z dinia 9 b. m.r )
Front 1 i t e wsk o - bi a łoru skif: Oddzłaiy nasze Cni- « 

parły kontrataki bolszewickie na nowo flaizs j 
pozycye, na północ i  wschód od Dyneburga, bio- » 
rąc jeńców i karabin muszynowy. Na południe s 
od Potocka oddziały nasze dokonały śmiałycu ! 
wypadów, rozbijając bolszewików ]*od wsią l

Czc.ew«iat.y i Kiciami, bdtorąc dwa kararńuy  ma 
szynowo, kilkudziesięciu jeńców i zdobycz wo­
jenną, Na południowy wschód od Bobrt jska 
bolszewicy, pod wpływem naszego śmiałego wy­
pada, ogarnięci panikę, opuścili swe pozycye 
na wschód od rzeki Ptyczy.

Fronit wołyński: Sytuacya bez zmnory.

Duchowieństwo czeskie uderwalu się on koScioia katol.
Praga (PA T ). Wczoraj odbył się tu walny 

zjazd reformowanego duchowieństwa czeskie­
go. Obradowano nad wnioskiem odłączenia się 
od Kościoła rzymsko-katolickiego i nad utwo­
rzeniem samoistne) cerkwi czeakc-slow^ckiej. 
W  glosowaniu nad tym wnioskiem oddano 211 
ważnych głosów. Z tego 1(0 głosów padło za 
wnioskiem, a 66 przeciw. Wobec tego wyniku

głosowamm proklamowano odłączenie się od 
Kościoła rzymsko-katolickiego i utworzenie sa­
moistnej cerkwi ped niazwą „Cerkiew czesko- 
sło\vacka“ . Tymczasowy zarząd cerkwi bę,cizie 
powierzony wydziałowi cerkiewnemu, złożone­
mu z 12 członków. Na v*.ailnym zjeźcLzie wybra­
no zaraiz G członków tego wydziału.

Selm a odbudow a kralu.
Warszawa (P A T  Na wczorajszem posiedzeniu 

Sejmu marszałek oznajmił, i «  Ls. prałat Ld- 
mnnd Bieńkowski z czwartego okręgu wybór: 
czego zrzekł się mandatn. Marszałek zawiado­
mił o tem Główną komisyę wyborczą. Dalej po­
dał marszałek, że prezes senatu włoskiego Tit- 
toni doniósł mu, fi senat włoski polecił mu wy­
razić naszemu sejmowi życzenia najlepszej 
przyszłości dla naszego kraju. Za ton objaw 
przyjaźni serdecznej marszałek wyraził podzię* 
kowiapio w  imieniu sejmu na ręco tutejszego 
po)-ta włoskiego.

Przystąpiono do porządku dziennego, którym 
była sprawa przygotowania odpowiedniej liczby 
sit do służby pocztowej. Sprawozdawca poseł 
Szymański oświadcza: Pod względem siecL po­
cztowych Polska stoi jeszcze gdześ na szarym 
końcu państw europejskich obok Turcyi i llo- 
syi. Obecnie Jest w Polsce zaledwie 2103 urzę­
dów pocztowych. Rozgałęzieniu sieci pocztowej 
przeszkadza przederwszjist ki em brak wyszko­
lonego personaln, to też ministerstwo wprawa* 
diło kursy samokstzalccnia. Dotychczasowe 
kursy w Warszawie i różnych miastach prowin- 
cyonalnych wydały ogółem 820 kandydatów. 
Oprócz urzędników ruchu, brak jest także per­
sona lu kierowniczego. W  tym względzie istnie­
je projekt stworzenia t. zw. akademii pocztowej. 
IZ powodu braku służby administracyjnej, za­
miast potrzebnych 10 urzędów dyrekcyjnych, 
utworzono zaledwie 5. Bardzo ważnem jest tak* 
że stworzenie t. zw. składnic, t.. j. powierzanie 
osobom godnym zaufania przyjmowanie i do- 
czanie przesyłek pocztowych. Ze względu na 
brak kole! zaleca się zaprowadzenie komunika- 
«y i samochodowej. Tc wszystkie postulaty mie- 
,Bizczą stię w  przedłożonych rezolucjach, a prócz 
tego ostatnia rezolucya domaga się ubezpiecze­

nia personalu ambulansowego na wypadek ka* 
leciwa łub śmierci, tudzież powiększeń a  wyna­
grodzenia za. służbę nccną.

Pos. B row m sdorf zw raca  u w a g ę  na to, że w  
Poznańskiem dotychczas niema zaprowadzane- 
go abonamentu gazet warszawskich, ap e lu je  
w ięc  do rząd u , ab y  od 1 lu tego  w p ro w a d z ił w 
P o zn ań sk iem  abonam ent gaze t na poczcie, a 
także jednolite porto pocztowe w caiym kraju.

Pos. Stapiński zauważa, że najbardziej na* 
plącą jest sprawa poczty amerykańskiej. W 
dniu, 1 stycznia br. w urzędzie pocztowym Era- 
ków 2, znajdowało się 20( worów koresponden- 
cyl amerykańskiej, 2 stycznia 136 woiów. Zda­
rzają się liczne wypadki niedochodzenta listów 
lub też dochodzenia bez zawartości pieniężnej. 
Pozatem mówca przytacza fakt niesłychany, że 
w Poznańskiem urzędnicy pocztowi Polacy mu­
sza składać w Dyrekcyi poczt podania w Języ* 
ku niemieckim i w tymże języku otrzymują od­
powiedź. W  D yrekcji pocztowej w Poznaniu 
obswiązują dotychczas „Amisblatty“, otrzy- 
mjTwane z Berlina.

Następuje Nr. 2. porządku dziennego: Spra­
wozdanie komisyi wojskowej o wniosku na­
głym posłów: Skulskiego, Trzcińskiego^ i Bie* 
roskiego w sprawie opiekł nad zdemeb Hzowa- 
nymi Hallerczykami, którzy wracając na tere­
ny plebiscytowe.

Przystąpiono do Nr. 3 porządku dziennego: 
Sprawozdania komisyi skarbowo-budżetowej 
w sprawie ułatwienia warunków bytu nauczy­
cielom wc wschodnie] Małopalsce. Pos. Gcdek 
stwierdza ogólnie krytyczne półcienie urzędn'* 
ków państwowych, wśród których szczególniej 
cieipią urzędnicy we wschodniej Małopolsce. 
Imieniem kom syi domaga się pi-zedłożenia w 
tenninie 2-miesięcznym projektu pragmatyki

służbowej 1 statutu emerytalnego. Izba przyj­
muje wnioski komisyi.

Czwarty punkt porządku dziennego: Sprawo-
wozdanio komisyi oświatowej w sprawie prze­
jęcia przez rząd uurs przy państwowych semł* 
naryach nauczycielskich, uzasadnię.! pos. P ie ­
trzyk, oświadczając, żo opieka wychow-awcizoi 
nad młodzieżą w bursach powinna należeć do 
Ministerstwa oświaty, któro powinno zorgani­
zować przy bursach komitet gospodarczy, złożo­
ny z członków miejscowego społeczeństwa.

P. Jan Dębski domagał się, aby ministerstwo 
aprowizacyi zajęło się dostarczaniem żywności 
dla burs. Wnioski komisyi i rezolucyę p. Dęb­
skiego przyjęło.

Następnie przystąpiła Izba do obrad nad spra* 
wozdaniem komisyi rolnej o wniosku p. Châ - 
niowskiego w sprawie opieki weterynaryjnej I 
środków zwalczania chorób zakaźnych u in­
wentarzy naszych. Wnioski komisyi rolnej 
przyjęto.

Przystąpiono do sprawozdania komisyi skar- 
!>owo budżetowej w sp raw ę wniosku p. Kier- 
nicza o przyznanie ulg przewozowych dla roL 
ników przenoszących się do ziem nabytych w  
innych częściach państwa. W nioski komisyi 
przyjęto i przystąpiono do obrad nad sprawozda 
niom komisyi budżetowej w sprawie budżetu 
szkół zawodowych, mianowicie wyznaczenia 
kredytu 1 i pół milionowego na potrzeby szkół 
zawooowych i pół- milionowego kredytu na po­
trzeby społecznych ssripoł zawodowych. Po u- 

i chwaleniu "wniosków komisjd przystąpiono do 
spra-ry mp-ar-iantowanla armii w mięso. Spra* 
\vozda.v ca p. Cnaniewski zaznaczył, że w mie­
siącu październiku spotrzebowala armia 2 mb 
bonj-, 800 tysięcy kg mięsa, czyli co najmniej 
80.000 sztuk bydła. Temu zadaniu kraj sprostać 
nie może. Należy dążyć do żywienia armii m ię­
sem importomianem i część zapotrzebowania po* 
krywać konserwami inaczej staniemy wobec 
groźby, że trzeba będzie silą wydobywać bydło 
od producenta. Izba beiz dalszej djnskusyi uchwa 
liła  wszystkie wnioski kom isji.

W  końcu przystąpiono do sprawozdania ko- 
mdsyi odbudowy kraju. Sprawozdawca p. ks. 
Ziehński zaznaczył, żo
W  CALEM PAŃSTW IE ZNISZCZONYCH ZO­
STAŁO WOJNA 800.000 BUDYNKÓW, W  TEM 

) 18(8 KOŚCIOŁÓW I (000 SZKÓL.
! Koszil.a odbudowy zniszczonych budynków- wy- 
' noszą 11 i pól miliarda koron. Dotychczasowa 
' ukcya odbudowy idzie żółwim krokiem. Na ol* 

brzymich przestrzeniach krosów oswobodzo­
ny cłu mieszkańcy gnieżdżą się od lat kilko w 

i dót.ah w m ayca, tak, że śmiertelność wśród 
) nicn wzrosła w sposób zastraiszający. Przed 

wojną na 40 narodzeń było 25 wypadków śmier­
ci, a  teraz stosunek ma się odwrotnie. Państwo 
musi przyjść z wydatną pomocą, zwłaszcza o* 
becnie, gdy wtrega agitacya zaczyna przeciw 

i nam działać, państwo musi odpowiedzieć czy­
nem.

i P. Jan Dębski, omawiając przyczyny, któro 
uniemożliwiają wykonanie ustawy sejmowej z 
dnia 28 lutego w sprawie odbudowy kraju, za­
rzuca niedołęstwo władzom ministerstwa robót 
publicznych.

P. Marylsik! atakuje ostry delegata rządu p- 
Goleckiego. P„ Gałecki — oświadczył mówca — 
według naszego kodeksu karnego zia przearo* 
czenie swoich atrybucyj powinien być posta­
wiony w stan oskarżenia.

Marszałek przerywa mówcy. W  centrum 
wrzawa. Wnioski komisy; Izba uchwaliła.

Następnie uzasadniał p. ks. Lutosławski na­
głość wniosku

W  SPRAWIE POWROTU KONNE-J DYW IZYI 
Z ARMII HALLERA Z SYBERYI

do kraju. Dywizya to liczy do 13.0C0 ludzi i re­
krutuje się prze ważni o zbyły ch jeńców wojen­
nych. Mówca zgłasza następująco wnioski:

1) Sejm zasyła walecznej dyw izyi pozdrowie­
nia i hołd w imieniu ojczyzny.
'  2) W zywa się rząd do umożliwienia jej po­
wrotu do kraju.

3) Wzywa. się ministerstwo wojny i spraw za­
granicznych o złeżentie w ciągu 7 dni sprawo­
zdania o jej losach.

Nagłość wniosku uchwalano.
Następne posiedzenie we wtorek.

 o----
Zastrzeżenia kandydata na wice­

ministra spraw zaęranicz ych.
Warszawa. (Teł. M.) Prawicowe sfery sejmo­

we kolportują pogłoskę, jakoby kandydat na 
stanowisko wiceministra spraw zagr. p. Dąb- 
ski miał postawić jako warunek objęcia tego
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stanowiska, oddanie mu kierownictwa nad po­
lityka polska na wschodzie, a także domiuu- 
jęcy wpływ na obsadzenie placówek dyploma­
tycznych zagranica i ministerstwa. Jest zbyt 
widocznem, aby trzeba było na to zwrócić spe- 
oyeituą uwagę. ze kolportowanie podobnych po- 
ghtóók ma aa oelu 7890ŚLŁLOI 7890ŚÓ 890ET 
nim jeszcze nonrinacy& jego została definityw­
nie zafcwtliftrdzonę.

Poprawki do konstjtucyi polskiej.
Warszawa (W. B. K.). Z dobrze porimfoimowa- 

nych kół sojmowy eh dowiadujemy się, że rząd 
zamierza wnieść poprawki do zgłoszonego w 
Swoim czasie projektu aomtytucyi. Poprawki 
te dotyczyć będę ptrze-dewszystkiem sprawy se- 
ntatu. Sona/t według poprawionego projektu po- 
sLadiać ma kompoteneye roaszerzone mniej wię­
cej te same, co angielska laba lordów, to znaw­
czy ma mieć możność hamowania niektórych 
ustaw sejmowych, jednakie bez piawa weta. 
Senat będzie terał udział w wyborze naczelnika 
pada twa. Zaadadać w nim  będę. przedstauwiOi ele 
samorządu, niektórych ściśle oznaczony eh i wy- 
mńonionych w  konstytucyi orgianizacyi społecz­
nych, oraz przedstoTCiciele wyższych ucizelnil.

ta n ie  M ń  do Sody liinsowsi.
Warszawa. (TeL M.) Posł. Henryk Kołiscner

l dr Radziszewski złożyli swe mandaty do 
państw. Rady finansowej. _
O poddanie małopolskich inspekto­

rów przem. ministeryum pracy.
Warszawa. (PAT) Komisya oefirony pracy

r o z p a t r y w a ła  między inne mi wniosek o podda­
nie inspektorów przemysłowych w Małopolsce 
pod zakres władzy ministerstwa ochrony pracy.
Polacy australscy żądają spełnienia 

postulatów polskich.
Warszawa. (PAT) Do pana prezydenta mhii- 

atjiów Skutekiego nadeszła ze Sidney w Au­
stralii następujące dopesza: Doroczny zjazd Po­
lonii podziela najgoręcej słuszne żądania pol­
skie oo do wcielenia wschodniej OaMcyl, &lą- 
Mka Prus zachodnich i co da przyznania jej 
wolnego dostępu do morza. (Podpis.) General­
ny konsul.

Polska sprzedała Anglii przyszło­
roczną nadwyżką cukru.

Warszawa. (Tel. M.) Jak słychać rząd sprzę­
tej do Anglii nadwyżkę cukru z przyszłorocz­
nej k a m p an ii cukrowej calem poprawy kursu 
waluty polskiej.

Sprawa podwyżek urzędniczych.
Warszawa. (Tel, M.' Rado ministrów odbędzie 

w pcHńadziaJok (posiedzenie celein rozważenia 
spmwy podwyżek pensji urzędnikom państwo* 
wrym.

Przejecie M d  p m f l s M  m  W onzawę.
Warszawa. (TcL MJ Przybyli tu przedstawi­

ciele poszczególnych dyrfckcyi kolejowych w  
sprawie narad nad przekazaniem kolei poznań­
skich ministerstwu wamzawekiemu.

Konfiskata gazety.
Wanzawu. (PAT) Z polecenia władz akonfi- 

akowano Nr. 9 „Kuryera Nowego ‘ z dnia 9 bm. 
, as artykuł oh r a tający Sejm 1 ziejący aienawl- 
fclą ku zpoleczaustwu polskiemu pt. „Dzwon 
aatogróony", zawierający cechy przestępstwa 
przewidzianego w  artykule 106 i 129, kodeksu 
kurnego.

Wyjazd robotników polskich do Francyi.
Warszawo. (Tel. M.) Do Francyi udaje się 

jedna tylko party a robotników przemysłowych,
rzemieślniczych. Zapotrzebowania tej katego- 
ryi robotników we Francyi Jest już pokrj-te. 
Natomiast rząd francuski czyni obecnie w W ar­
szawie starania celem uzyskania zezwolenia 
na sprowadzenie z Polaki robotników rolnych.

RukowDoia o sądownictwo dla krajów 
odpada.ących od Niemiec.

Lyon PAT,*. Korńisye mflemieckie vom Wim- 
eotnia i komisją Leronda* przeprowadiziły wspól­
nie narady sztczeg-Ółowe w kiwestyi sądownictwa 
ąpełecyjnego dla krajów, które mają być oku­
powane, w  szczególności dla Górnego śląska. 
NHemcy satpropoc.owatU dla Górnego Śląska sąd

apelacyjny we Wrocławiu, a skoro sprzymie­
rzeńcy fl.de przyjęli tej propozycy*is osobną ko-
misyę trybunału Rzeszy w Lipsku.

lifllanty p n ę  irn im  neJria Łotwy.
Warszawa. (Tel. M.) Szef łotewskiego biura 

prasowego w Warszawie wystąpił w prasie z 
listem, w' którym oświadcza, że Inflanty pol­
skie są nierozdzielną częścią państwa łotew­
skiego. Dążeniem Łotwy jest utworzyć „enten- 
te cordiaie“ nietylko z państwami bałtycklemi, 
lecz szczególnie z Polską, z którą Łotwa rna 
wiele wspólnych interesów oraz jest ściśle złą­
czona. Komunikat ten w  końcu stwierdza, że 
przed rozpoczęciem opera ry i dyncbursldch 
przedstawiciele rządu polskiego wyraźnie o- 
świarlczyli rządowi łotewskiemu, że Polska w 
zupełności uznaje prawa suwerenne państwa 
łotewskiego and Inflantami,

Francya tworzy armie białorusko.
Warszawa. Tel. M.) Ze sfer białoruskich do­

noszą, ze rząd francuski nakazał wydzielenie z 
pośród znajdujących się we Francyi b. wojsko­
wych Białorusinów i skoncentrowania ich w  
twierdzy Verdun, gdzie kierownictwo nad nimi 
objął gen. francuski Rampon.

jinslia nie (lite R iu n i i i  mmi B r a l
Warszawa. (TT . M.) Z Berlina nadeszły tu 

wiadomość, iż między Anglią a Rumunią wy­
nikły różnice w kwestyi besarabskiej. Zg spra­
wą tą łączy się nagły wyjazd premiera rumnń- 
skiego do Paryża. ,,Vorwaerts' domo3i, że Be- 
Sarabia nie będzie przyznaną Rumunii n*i tej 
podstawie, że eritenia obawia się, iż Rumunia 
nie byłaby w  możności stawienia opera bolsze­
wikom.

i t a i a  nie i t r a  mu n i e p o i l l e i id  Lilwy.
Wilno (W. B. K-). WecUug wiadomości z Ko- 

wi.a, oświadczył litewski minister spraw uagra- 
niczmych, Waldemar, że niepodległość Litwy u- 
znata Anglia i Francya, natomiast Ameryka w 
żaden sposób nie chce uznać państwa litewskie­
go, ponieważ — jak twierdzi Waldemar — dą- 
żv ona do odbudowy w ielkiej R osji i N i en noc.

M l i i i *  mi t o p i e *  w  udansKu.
Warszawa. (PAT) Celem zapoznania ogółu 

polskiego kupiectwa ze znaczeniem i zadaniem 
Gdańska oraz zadzierzgnięcia stosunków, zjeu 
noczemie polskich kupców i przemysłowców w  
G-datsku zwołuje na 27 i 28 stycznia 1920 >-oku 
ogólnopolski zjazd kupiecki w Gdańsku. W szy­
stkie bratnie organizacye i koledzy Polacy z 
całego obszaru polskiego jak najuprzejmiej 
proszeni są o jaknajliczmejszy udział w Zja­
ździe przez delegatów lub osobiste przybycie. 
Aby pokonać trudności w rozlokowaniu przy­
bywających, prosi komisya organizacyjna Zja­
zdu, by do dnia 15 stycznia 1920 wszyscy przy­
bywający przysłali osobne zawiadomienie, aibo 
do firm y „Rebius,1 w  Warszawio •KTakowskio 
Przedmieście 16—18), albo do firmy „Bałtyk" 
w  Gdańsku (ulica Pfefferstadt).

Dziecko w  w alizie.
Warszawa. (Tel. M.) Na jednej ze stacyi ko­

lejowych między W aitsanwą a Siedlcami wsia­
dło do pociągu dwóch eleganckich panów z du­
żą wializą. Gdy panowie owi wysiedli z j«k lę ­
gu przed Siedlcami, pasażerowie usłyszeli 
płacz dziecka. Otworzono walizę, w której zna­
leziono dziecko, liczące około pół roku, okryte 
wytw'orną bielizną. Lekarz stwierdził, że dzie­
cko zostało uśpione przy pomocy opium. Cała 
ta sprawa, przedstawiająca się b. tajemniczo, 
jest obecnie przedmiotem śledztwa.

- r

Paryż (PAT ). Z Genewy donoszą, że robotni­
cy hut na Uralu powstali przeciwko bolszewi­
kom.

l*o  atum htiięciu k ro n ik i.
(?) STRZAŁY NGCNT NA ULICACH KRAKO­
WA. Od pe win ego czasu bezpieczeństwo życia 
mieszkańców naszego miasta jest porą nocną 
zagrożone wskutek strzałów rewolwerowych, 
dawanych ustawicznie przez podchmielonych, 
albo lekkomyślnych posiadaczy rewolwerów.

Policy a winna się energicznie zająć owymi pa­
nami, narażającymi życie swych bliźnich na 
niebezpieczeństwo. Na’ eżałoby zagrozić „strzel* 
com" ulicznym surowemi karami i kary te o- 
głosić, a następnie ściśle wykonywać. Na dal­
szą igraszkę życiem ludzkiem pozwolić nie mo­
żna! Z policyą w tym wypadku współdziałać 
winna publiczność.

BŁĘDNE INFORHACYE. Ministerstwo skar­
bu komunikuje nam co następuje: W  numerze 
321 „Głosu Narodu" z dnia 31 grudnia 1919 ro­
ku umieszczona została wzmia.ika pod tytu­
łem: Polska kupowaia korony za gron cą. W  
wemiance tej podana została nieodpowiadają- 
ca rzeczywistości wiadomość, jakoby poprzed­
ni minister skarbu zakupił zagranicą koron m  
kilkaset milionów. - Ministerstwo skarbu żad­
nych zakupów koron ni ostemplowanych nie 
czyniło, nabywało jedynie tylko korony stem­
plowane, które jako zwykłe dewizy przy przy­
szłej unifikaeryi waluty polskiej wymianie na 
morki polskie podlegać nie będą.

OBFITY ZBIÓR JEDWABIU. Według obli­
czenia międzjmarodow ego Instytutu rolniczego 
w  Rzymie oceniają zbiór jedwabiu w Japonii, 
we Włoszech i w  Szw-ajcaryi w roku 1919 na 
286 miliomów tólofc.amów, U J. o 4.1 proc. wię­
cej, nia w roku ubiegłym.

DOPUSZCZENIE KCŁIET NA W YDZIAŁY  
PRAW NE. Ang. Izba gmin przyjęła ustawę 
uprawniającą kobiety do praktykowania Jako 
prawmiitCKkd irna równd z mężczyzmami prawni­
kami. Na skutek rzeczonej ustawy przyjmowa­
ne są obecnie kobiety na wydziały prawne uni­
wersytetów angielskich.

X H M  li  l  ..li A G  A l  E L A " ,

„Czy jest co do oclenia44*
Krotochwila w 3 akiach A , Htnncąmn a 

i  P . Vebcrta.
Nńimzaci© wrócńła „bagatela" na. właściwe to­

ry. Pb eksperymentach z ,rKorfekcyą męską" i 
„Tancerką" przyszła ainać Dyrekcya do pnzeko- 
oejrtiai, że limia wytyCoua „Bagateli" nie powin- 
nia zaczepiać o nastroje i dramaty, lecz bied* 
prosto przez śmiech, wesołość, pikan teryę.

Humor 1 pilkanterya jest także sztuką, „trud- 
rSejszą" może, niżby moralizatorzy „o twarzy 
ponurej, a spojnseniaich kota" przypuszczać na­
wet mogli.

N ie twierdzimy bynajmniej, aby ostatnia, pre­
miera „Bagatela" była arcywaorem swwwolmej 
farsy. Prza-iwcie, grube koszom?rya zaetępuje 
tam, ozy im ituje humor, a chwilam i pornogra­
fia piikamteryę... Fruwają tam w powietrzu nie 
dow cipy, lecz spodnie i kamizelki, a bohaterzy 
używają zamast rewolweru — krótkiej fajecz­
ki. W idńm y tam po raz setny rafinowaną ko­
kotę i jej przy jaidela, męża-niedołęgę (tym ra­
zem mło^iego) i banlzo przedsiębiorczego teścia. 
Oczywiście, że jest tam i komiczna teścrowo. 1 
naiwny podlotek, całującj- saę po kątach z na­
rzeczonym i beznadziejny, płaczący zakochamy. 
Taki aimalgametnt z dodaniem kilku latających 
gttinaturóiw męskich — wszystko to dobrze w y­
muszane 1 podlane paprykowym sosem — pó- 
dał nam p. Hanjieąuim do spożyęia w „Bagate­
li", a że jest niezłym kucharzem  wesołych tea­
trzyków, — bawiono się wybornie i oklaskiwa­
no wykonawców w osobach pp. Czarnowskiego, 
Orzechowskiego, Brzeskiego, Kai tomskiego i  
Trzjwdara, oraiz pań: Dąbrowskiej, Orwid-Bru- 
czowej, Czajkowskiej l Heńskiej.

A. Krumlowskl.

W  teatrze Powszechrym wzmowjono w  tan 
sam wieczór z dużem powodzeniem „Podjazd 
niejw/yjao elski" Żekuwskiego, przy częściowej 
zmiajrea obsady. Rzecz była gnana w nadeżytem 
tempie i wybornej reżyseryi p. Jana Kuchar­
skiego, który sam odtworzył kapitalnie komicz­
ną figurę, austryackiego roLniistrza Pasp^zila.

K.

„SZCZUTEK*1. Najlepszy ten nasz tygodnik saty­
ryczny w ostatnim numerze przynosi nn wstępie 
wiersz znakomite co roety.Tana Kasprowicza ..Ano, 
w-ięc mamy silny rząd...1 Świetna sntvr*. ironiczna 
humoreska ..Mój eahinet11. która przedstawia kon. 
cepcyę rządu polskiego według humorysty Perzjrńs 
skiego. kompetentnego ?. fvfuhi autorstwa „Polf- 
tyki". Znnkomlta histerya obrazkowa, rysowana 
przez Mackiewicza „Zażarty mfUcyant", wyborne 
..Aforyzmy seimowe'*. oraz cnłv szereg doskonałych 
erogdot i dowcipów na tle politycznom uzupełniają 
ten numer.
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M icha ł SŁO M IA N Y  24
Nowy

Aparat do piwa;
ma do sprzedania A lbin  j 
Jaworski. K raków . Rynek j 

g ł. 24 . 4 7 4 4 !

Of.cer
szuka na dłuższy czas ume­
blowanego pokoju 7. utrzy­
maniem lub bez (mógłby od­
dać prowianty). 1’ocztagłówna 
poste-rest. T. Grochowalski 

za okaz. regitymacyi. 4745

Dwaj młodzi żołnierze
francuscy obecnie w Krako­
wie poszukują odpowiedniego 
pokoju o ż łóżkach. Oferty 
pod Belle D. O. G. Zbrojownia 
W. P., ul. Rakowicka. 4746

" T a u o r a T
Konces. Zakład czyszczenia 
szyb. biur, mieszkań i lokali 

Kraków, Bracka 7
posiada specyaiistów do czy­

szczenia posadzek. 4747

Kołdry puchowe
i na wełnie, materace nowe 
i przerabia stare. Wyrób po­
ścieli. M. Matuatewiaz, Kraków, 
Poaaiakl 20______________ 474$

Sprzedam sklep
dobrze zaopatrzony w roz- 
muite towary z koncesyą, ka­
mienicę o 14 ubikacyach i 
grunt nadający aię pod fabry­
kę. Wiktor Bielecki, Chrza­
nów, ul. Krakowska 207. 4738

Une Franeaise
cherche place aux environs 
de Częstochowa. S'adreser 
Sous „Fraacaise* au Krakow­
skie Biuro ogłoszeń, Kraków, 
Dunajewskiego 9. 4727

(metal
i
i

FABRYKA WYB0R0W 
METALOWYCH 

1 AKUMULATORuW
W łasność K rajow ego Funduszu Inw estycyjnego  

L W Ó W  — ul. Zacharyasiewścza 5.
dostarcza kaidego rodzaju śruby, na- 
śrubył 5 nlty, w szczególności śruby do  

pługów, d o  zawias etc.
C eny ko n ku ren cy jn e . —  Term in  dostaw y kró tk i

i pamiętniki. —  Portfe le .  —  Szachy. —  K a r ty  do  g ry
4729 W ykonu je  B I L E T Y  w i z y t o w e  i Z A W iA D O Y l lE  MIA ś lu b n e

♦ » ♦ ♦ » * ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ « «  m m o i i

Ważne dla P. (. Fotografów i Kupców! j

Z aw iad am iam  u p rze jm ie , iż nadszed ł 1 
Świeży transport *

a r t y u i ó w  f o t o  j i a f i c z n y c h  J
(Klisze, pocztówki, papiery, kartony, chemika- «

lia i t. d.) 4

2 1 1 $

J

Dom eksportowy 8. Hendler I
K r a h 6 w f u l.  ś w . Jan n  16 . i

I d o  d o m u  t o m k i
w Podgórzu przy ul. Legionów (3go Maja) i. 8

BSS

nadszed ł tran sp o rt grzebieni rogowych w różnycii 
gatunkach , przędzy i nici szewskich oraz rymai 

sk;ch po nader p rzystępnych  cenach. 47 4 M

Pierwszorzędny Salon 

dla Pań i Panów
do czesania, mycia głowy, ru­
szenia aparatem elektrycznym 
wykonuje również wszelkie 
roboty w zakres lryzyerstwu 

wchodzące.
1'osiada nn składzie w ielk i 
wybór kosm etyków i perfu- 

meryi. 4497 i
ZYGMUNT LAMENSD0RF

Kraków, Sławkowska 11.
Przyjmuje włosy wycz»s«ne 

na wyrób wnrkoczy i t. p.

A. KWIATKOWSKI
W olska 2 5 , I p.

wy poły cip wszelkiego rodzaju 
kostyum y

dla Teatrów i PP. Amatorów 
po możliwie najniższych ce-

ZĘBY BIAŁE JAK ŚNIEG 
ZDROWE

przy używaniu proszku do zębów

„DERMA”
w szędzie do nabycia

Fabryka wyrobów chem. i kosmet , ,Derma*4 
St. S t u d n ic k i ,  Dr. med. J. C z e rn ik ,  

Kraków, Podzamcze, Telefon 589. ,7iu

maa
SI
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a
a
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Świetny 
humor i satyrę
przynosi w każdym numerze tygodnik

„ Ś M i E C H ”
Do nabycia w kantorach 
gazet i na dworcach.

Egzemplarz* okazowe beznłainte wysyła
adm in istracja: Lublh, skrzynka noczt.

Nr. 117. 4Ó7G

nach. 3410

Kobista młoda Inteligentna
postukuje miejsca jako gospo­
dyni za utrzymanie nn ple­
banii lub u inteligentnego 
człowieka. Poste re*t. Zofia . 
Nowy Sącz. 4722
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Towarzystwo spedycyjne

J Pończochy damskie i dziecinne, 2
•  w dobrych gatunkach, skarpetk i mąsKie, ko ł- *  
"  n ierze p ikow e m igkie d la Panów, przypory do 2  
t kraw iec^yzny 4081 a

2 Hfl Yi 0 SC I OLU Pfifl szifuTowadłaą hurtownie 2

5 fldeiaia l. fiitauewski i l  Mayer, Kraków, h ym  ii. 5. •
2 Przy zskupaoh hurtownych odpowiedni apuii. 2

i t r a n s p o r t o w e  i  o g * .  o d p .

K f itk ó w , ul. św . Anny L. 4, Telefon  3 2 2 2 .  
Wiedeń, f|. O b tre  D onaustrasse 101, T e le fo n  40G8B  

III. D efingerstrasse 4 , ,, 3 7 0  II.
4557 III. St. M arx .. 3 6 0 3

Specyelny dziaf ekspedycyi towarów 
kompertsacylnyth własnymi podggami.

DOBRZE PROSPERUJĄCY

Hindei śuiatiaiikuwy i  Hestauracyą
! w  [iryoc.ypaliiem  m iejscu w śródmieściu z pow odu slabo- 

■i w łościeiela zaraz tlo sprzedania. Zgłoszen ia do Adm in. 
jjuł j liońcs, Karm elicka 16, pod „Stańczak 1879*. 4735

m
p l
lai i 
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Szanown. P. T. Odbiorców z prowincji
uprzejmie zawiadamiam, że z powodu pr/ywró- 
cenia ruchu zaliczkowego, wysyłki na prowincje 
uskuteczniam jak dawniej za pobraniem. Przy tej

sposobności polecam  :

Krem i Puder ,,©rientaie“ na piegi 

„ C i M 3 “  jedyny radykalny ptyn ua pluskwy 
JWydła, Perfumy, Antimulina, artykuły gumowe 

Słota le e z rJ c z e  i t. p. 4357

Z D Z IS Ł A W  K O M O R O W S K I
Droguerya — Kraków, FloryaAoKa 33.

! !  D A M S K I !  i !
kostyum y, p łaszcze , fu tra , sukn ie  sp ace­
row e, w ieczo ro w e  i t. d. w ykonyw a n a j­

szykow nie j 4 256

JOZEF GAŁĄZKA* Kraków, Fioryańska 24,

Żądajcie tylko najlepszego mydła i 

toaletowego przetłuszczonego j

z fabryki „M AG NO LIA”
o r a z  m ydła to a le to w e : „L iliow e m le c z n e 1',
„E w a ‘s, „M agno lia*1, „Perfum eryjne**, „K o- 
sm os-M agno lia“ , zaw iera j. 80°/o tłu szczu .

Reprezentacya na Małopolską i Śląsk Cieszyński;

A. J. Lewiński, Kraków, Starowiślna 35,
Zakład Pogrzebowy „Concordia**

jedyny w Krakowie, który ma własny wyrśa trumien

J A N H  W O L N E G O  i
PLńfi i>27Z053fi"'<: L. 2 (ilttiT! W - f R N E T e L  33Ś. 1 7 1 / y . l a w o c c c d ó w  o t e b o M yełi 1 c i g ła r o w ,

       - -  - •••• ; - __ _ , .. . „ __

Istniejący od raku 1874

| Zakład budowy młynów
u rząd / a  i rekonstruuje

Młyny pszenne, żytnie i gospodarcze
Dostarcza pierwszorzędnych  

Maszyn młyńskich najnowszej konstrukcyi, 
Walce, Kamienie młyńskie, Turbiny wodne, 
Gszy szwajcarskie, wszystkie przyborymłyńskie 

N arzęd zia  d la  w sze lk ich  przem ysłów .

J U L IU S Z  F1SCHL
W iedeń II., L ich tenauergasse  L. 1 

Używajmy tylko terpentynowej pasty z markę ochr.
„KftAKOWIASi”

P izy  użyciu lej pasty, k ióru skóry nie pali, bucik o trzy­
muje piękny połysk, kupujący zaś przy zw rocie  5 próżnych 
nieuszkodzonych pudełek z pasły „K R A K O W IA K *  t pu­
dełko tejże bezpłatnie. Pudełka próżne można zrealizować, 

w  każdym  sklepie. 473‘ !

Spółka samochodowa „P0LAUT0“
‘ Sp*ł*» i oąr 0<r®«-

w P.rakowie, i*hca G o łębia L. 14, parter
Kupno i sprzedaż. Samochody* osobowe oraz c iężarow e 
now e i używano. Części składowe i p rzybory, Benzyna, 

o liw a  i sm ary.  M otocykle, row ery  440.


